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m o b i l i z a c j a  i m m i . m i i . i i i £
Dziesiątł tysięcy Stahlihelmowców 

detimją przez ulice Berlina. Orłciesfry 
graja. Sprzedaw cy piwa i Idełbasek 
maja powodzenie. W e wzorowym  or- 
aynra maszerują szeregi byłych „fron­
towych" żohnerzy wielkiej armji nie­
mieckie*. Nabożnie przyglądają się te­
mu widowisku paniusie, stanowiące 
stalą klientelę monai chistyc-znych „pa­
rad", popularnych w  republikańskiej 
Rzeszy.

190 tysięcy zorganizowanych Stahl- 
helmoweów oklaskiwało gorąco gości, 
a to kronprinza z małżonką, księcia 
pruskiego Oskara z małżonką, księcia 
W aldemara Pruskiego, herzoga Me­
klemburgii, feldmarszałka M^ckensena 
i w. in. Takie parady — „upiorów" an­
cien regime‘u (co-ś w stylu wizyj Hen­
ryka Heinego) nie należą w Niemczech 
do rzadkości. Tym  razem zasługiwał 
na uwagę rozmiar manifestacji, a po- 
zatem jej now e nastawienie politycz­
ne. Kanclerz von Papen uczestniczył 
osobiście w manifestacji wraz z mini­
strem Reichswehry gen. von Schlei- 
cherem, ministrem spraw  zagranicz­
nych j szeregiem innych członków ga­
binetu. „Unser Reichskanzler", aklamo- 
wany w  tym charakterze przez tłumy 
monarchistyczne, jak referuje świetny 
sprawozdawca, p. Korab - Kucharski. 
Tym razem nie manifestują upiory 
przeszłości, ale żyw e siły. dochod :ące 
do władzy w now-7ych Niemczech. Ma­
nifestacja ma charakter rządowy. To 
zresztą stępia ostrze jej monarchizmu. 
Jest manifestacją na rzecz prezydenta 
Rzplitej i jej rządu, to zn. czynników, 
które, afirmując swój sentym ent w sto­
sunku do monarchji hohenzolleniow- 
skiej, b3 najmniej nie mają zamiaru 
przyw racać jej w teraźniejszości, sto­
jąc na gruncie realizmu politycznego. 
Manifestacją ostrzem swem wymierzo­
na nit przeciwko zagranicy, ani też 
nie przeciwko Weimarowi, tylko prze­
ciwko rewolucji narodowo-socjalisty- 
cznej, przeciwko bruiizowym koszu­
lom niedawnych przyjaciół „Hacken- 
kreuzlerów", świadczy o głębokim roz 
łamie w  łonie obozu „narodowego", 
który jeszcze niedawno występował 
jako biok jednolity. 1 to daje powód do 
przedwczesnej satysfakcji zwolenników 
„demokracji" niemieckiej z  wym arszu 
Ptahlhelmu.

„Przez szereg lat nni okazali się nie 
zdolni do opanowania w ładzy" — mó­
wi} na zlocie berlińskmi komendant 
Stahlhelmu, Seldte. — „Siłą rzeczy 
musi ona wpaść w ręce najlepszych, 
najdzielniejszych, najw .erniejszych. w 
ręce żołnierzy frontowych". — Słowa 
te określają sens niedzielnej manife­
stacji. Niewątpliwie kanclerz von Pa- 
pen chce budować obóz, ; na którym 
„rząd prezydencjalny" rnóg!by ;ie o- 
przeć i utrwalić swoią władzę, Do ki­
towania nowego obozu rządzącego 
chce użyć w pierwszym rzędz.e — po 
zerwaniu z  Hitlerem — zołmerzy „fron 
towych", zorganizowanych w szere­
gach Stahlhelmu. Chodź M °  ludzi 
przeiętjrch duchem wie!k;ej wojny, lu­
dzi, którzy według ciekaw ego w yra- 
żenia, podchwyconego przez P- Korab- 
Kucharskiego, „noszą karabiny w 
swych sercach". Odrodzenie Niemiec— 
według zamysłów obozu, rem ezento- 
wanego w  rządzie przez PP. Papena i 
Schleichera — „mą się oprzeć o tra- 
dycie_ m iliiarystyczna Niemiec, bohen-:

zollernowsklch", Niemiec z r. 1914- -18 
Dlatego zorganizowane szeregj rządo­
wego Stahlhelimu aklamują kronprinza 
i innych książąt pruskich, aczkolwiek, 
przynajinniej na razie, marsz. Hinden- 
burg prawdopodobnie nie zamierza 
przywrócić cesarstwa. Dlatego reż gen. 
Schleicher realnie zapowiada obalenie 
klauzul rozbrojeniowych traktatu w er­
salskiego i odbudowanie dawnei armji 
niemieckiej.

Ale ten właśnie obrót sytuacji nie­
mieckiej niezmiernie zaostrzą stosunek 
Niemiec do Europy zachodnie i czyni 
iłuzorycznemi wszelkie nadzieje na mię 
dzynarodową kooperacje gospodarczą, 
niemożliwą przecież bez usunięcia tru­
dności politycznej. Niemiecka „W ehr- 
haftiigkeit" obala koncejicje liberalnego 
współdziałania państw7 europejskich na 
oacinku zagadmeń gospodarczych. — 
Niemcy wyodrębniają się coraz silniej

od Europy; zamieniają się w ośrodek, 
oddzielony od reszty świata, poza in- 
nemi czynnikami, także i w pierw szym 
rzędzie przez barjery natury psycholo­
gicznej. Mobilizacja Stałdhelmu kładzie 
kres złudzeniom ludzi, pragnących m :ę 
dzjmarodowej w spółpracy dla opano­
wania kryzysu w granicach Europy.

Hcwa enuncjacja min. Neurath 3
w  spraw ie s w a b o ć y  zb ro je ń  dla Niem iec.

Warszawa, 7 września. (G) Z Berli­
na donoszą: Biuro Wolffa ogłosiło w7y 
wiad z ministrem Neurathem, omawia­
jący stanowisko Niemiec w sprawie 
swobody zdrojeń.

Minister yon Neurath oświadczył,
i e

'Telefonem od naszego korespondenta.)

, dopóki żqdanie Niemiec zrównania 
w dUedzinie zbrojeń nie będzie 
uwzględnione, Niemcy nie wezmą 
udziału w  konferencji rozbrolenio- 

wcj.
W nocie dc rządu francuskiego 

Niemcy żądają jedynie zasadniczego

pilkantura adwokata?
w e itu g  dekretu c ustroju atłw okułury.

(Telefonem od naszego koresjx>ndenta.)

W arszawa, 7 września. (O i Projekt 
dekretu Prezydenta Rzplitej o ustroju 
adw okatury w specjalnym rozdziale 
normuje sprawę aplikantów adwnkac 
kich.

Postanawia' on, że na listę aplikan­
tów adwokackich wpisany może być 
ten, kto odpowiada warunkom wym a­
ganym od adwokatów. Aplikant przed 
wpisaniem go na listę musi przedłożyć 
zaświadczenie pationa o wotowości 
przyjęcia go na aplikacje.

Aplikacja trw a lat 5. Do pięciolecia 
tego Rada adwokacka w łączyć może 
nie więcej niż 2 lata aplikacji sądowej-, 
aplikacji w Prokuratorii Generalnej 
względnie w  referendarskiej służbie 
administracyjnej lub służbie w chara­
kterze asystenta w sądownictwie woj 
skow^m.

Aplikant będzie mógł zastępować pa

tron a swego w sadach 3 urzędach, z 
wyjątkiem Sądów' apelacyjnych, Są ci u 
Najwytżiszego, Najwyższego Trybuna-
i'x Administracyjnego oraz Trybunału 
Kompetencyjnego. Zastępcą przed sa­
dem grodzkim i przed Sądem Pracy 
może być aplikant adwokacki mający 
cońajmniej i rok aplikacji, zaś przed 
sądem okręgowym  mający conajmniej
3 lata aplikacji.

Po odbyciu aplikacji, aplikant skła­
da egzamin adwokacki Drzed komisją 
egzaminacyjną, czynną przy Radzie 
adwokackiej tego okręgu, w którym 
wpisany jest na listę. Od aplikacji i 
egzaminu adwokackiego wolny jest 
ten, kto  będąc już w  Państw ie Pol- 
skiem adwokatem, skreślony został z 
'isty wskutek orzciścia do służby nań 
stwow ej.

Szef sztaby armii 8J. S. Ł
na m anewrach pod Łu ckie m .

Warszawa, 7 września. (PAT.). Dziś 
o godz. 17*55 przybył do W arszaw y 
pociągiem z P aryża szef sztabu armji 
amerykańskie! ^  w ^ r ^ u i c .  matm 
Yaeger.

Po wyjściu z wagonu, gen. Mac Ar­
thur przyw itał się z oczekującymi go 
szefem sztabu gen. Gąsiorów skim, 
dow. O. K. gen. Jarnuszkiewiczem i 
komendantem garnizonu m. W arsza­
w y  płk. Strzermeńskim, poczerń przy 
dźwiękach hymnu amerykańskiego

przeszedł przed frontem kompanii ho­
norowej.

Po raporcie złożonym mu przez ao 
wódcę kompanii honorowej, gen. Mac 
Arthur w yraził uznanie d.a aoskona- 
łego wyglądu żołnierzy polskich.

Dziś wieczorem wyjeżdża on na mię 
dzydywizyjne m anewry na W ołyń

W arszawa, 7 września. (G). Dziś 
wieczorem o godz. 10 gen, Mac Arthur 
wyjechał na wielkie manpAvrv do
Łucka

zniżenia ograniczeń jednostronnych i 
dążą do pewnej zmiany w obecnym 
stanic zbrojeń. Niemcy gotowi są sto­
sować się clo każdego zakazu, dotyczą 
cego niektórych rodzajów broni, eżeli 
ten zakaz -obowiązywać będzie wszyst. 
kie imie państwa.

Berlin, 7 września. (PAT) M.nisier 
von Neurath ogłosił za pośrednictwem 
biura Wolffa tekst memoriału, wręczo­
nego ambasadorowi francuskiemu.

WT punkcie pierwszym rząd niemiee 
ki wychodzi z  założenia, że poufne 
rozmowy między Francją a Niemcami 
będa najstosowniejszym środkiem do 
porozumienia. W razie zgody Francji 
na tego rodzaju rozmowy rządów obu 
krajów, będzie możliwe w stosowne* 
chwili i odpowiedniej formie poinfor­
mowanie oraz zaproszenie do udziału 
innych państw, zwłaszcza Wielkiej 
Brytanii, Włoch i Ameryki.

W  punkcie drugim rząd niemiecki 
podkreśla, że . rezolucja genewska nie 
uwzględniła wszystkich założeń trak­
tatu wersalskiego. Nitmcy nie mogły 
przyjąć tej rezolucji, ponieważ nic wry 
jiaśniono, czy uchwały jej zastosowane 
mają być również do Rzeszy niemiec­
kiej.

W dalszym eirgu memoirjału
Niemcy żądają sprowadzenia sta­
nu zbrojeń innych państw do 
uzbroj*en'a określonego dla Nie­

miec traktatem wersalskim. %
Uwzględnione mogłyby być przy 

tem specyficzne warunki poszczegól­
nych kraiów. Konwencja genewska nie 
odpow iada tym warunkom.

W konwencji należy rozróżnić trzy 
elementy: formę prawrną, czas trwania 
i treść. Jcdynem możliwem rozwiąza­
niem byłoby zastąpienie 5-tej części 
traktatu wersalskiego w stosunku do 
Niemiec konwencją rozbrojeniowy. Fo 
upływie ważności tej konwmncii Niem­
cy miałyby być zwmlnione od wszel­
kich dalszych postanowień wyjątko­
wy ch.

W  następnym punkcie memcrjaf 
przew :duie. że

co do treści konwencji mogą być 
przeprowaazone rokowania. Niem­
cy gotowe są na czas trwania 
konwencji zadowolić się pewne- 
mi zmianami swego stanu zbroj'eńr

(Ciąg dalszy, na stronie 2-g;ej.)



..SŁOWO POLSKIE" Nr. 241 z urna 9 września 19.42.     ----------------------------------------------------

Reichsiag będzie ro ?
B trl'n , 7 września. (PAT) Frakcja 1 „Deutsche Allg. Ztg.“ informuje, że 

socjal - demokratyczna zgłosiła w na posiedzeniu wtorkowem kanclerz 
Reichstagu wniosek, zadający uchylę- Papen jeszcze przed głosowaniem nad 
ma dekretu gospodarczo-iinansowego [ wniosKami opozycji rozwiąże Reichs- 
prezydenta Rzeszy z dnia 4 września rag.
b. r. Podobny wniosek zgłosili rów- i _
nież komuniści. *

Prusy \ ifsdlOdme pod bronią.

, 2

(Dalszy ciąg ze str. 1-szej).

wychodząc z założenia, że po upływie 
pierwszej konwencji musi dojść do za­
warcia następnych, uwzględniających 
w większym stopniu postulaty Nie­
miec.

W  punkcie szóstym w zakresie u- 
zorojema jakościowego Niemcy goto­
we są zaakceptować każdy zakaz, ma 
jacy zastosowanie równomierne do 
wszystkich państw. Gatunki broni, co 
■do których będą istniały wyjątki, do­
zwolone muszą być również Niemcom.

ROZMOWY z  AMBAS. PONCFTEM.
Berlin. 7 września. (PAT.) Jedna z 

Sgencyj donoisi, że obecnie kontynuo­
wane są w  Berlinie między ministrem 
spraw zag '.Ulicznych Rzeszy Neura- 
fihem a ambasadorom francuskim Frań 
coisj Poncetem rokowania w  sprawie 
tak zwanego równouprawnienia zbro­
jeń "niemieckich.

Tym czasowe wyniki sondowania 
niemieckiego-1 w  stolicacn świata, pi­
sze Agencja, upiawniaja do przypu­
szczeń, iż porozumienie będzie modna 
osiągnąć o  ile tylko dojdzie do ugody 
z Francją.

Paryż. 7 września. (PAT.) Według 
infor-macyj zasiągniętych w  kołach 
miarodajnych, rząd francuski w brew  
pogłoskom n!e zamierza udzielić w  
łych dniach odpowiedzi na noię nie­
miecką.; Ani w  bieżącym tygodniu ani 
w początkach przyszłego rząd francu 
ski nie będzie mógł przesłać swej od­
powiedzi rządowi niemieckiemu.

ZNAMIENNE TYTUŁY.
W arszawa. 7 września. (O.) Z Berii 

fla donoszą: Memorjał memiecki w
sprawie zbrojeń i w yw iad z genera­
łem Schleicherem, udzielony prasie 
podczas manewrów Reichswehry, o- 
głoisiła dziś cala prasa berlińska, opa­
trując je komentarzami.

P rasa praw icow a daje tym enuncja­
cjom następujące tytuły: „Narodowe
bezpieczeństwo zapew nione'. „Gene­
rał Schleicher wprowadza w  życie ża 
dania zbrojeniowe, w ysuw ane od lat 
przez ruch narodowo-niemiccki". 
„Prus wschodnich będziemy bronili 
do ostatniej kropli krwi", a wreszcie 
taki znamienny tytuł: ,Okowy w er­
salskie znistaly zerwane".

i^ p s d e k  sam ochodowy 
starosty leskiego.

Sanok. 7 września. (P \T .) Starosta 
leski dr. Gąsiorowski, przejeżdżając 
dziś 7 b. m. ulicą Kościuszki w  Sano­
ku, ulagł wypadkowi samochodowe­
mu. Mianow icic kierowca, pragnąc u- 
niknąć najechania autem na dziecko, 
skręci! na krawężnik chodnika, w sku­
tek czego auto przewróciło się na bok, 
a znajdujący się w  niem dr Gąsiorów 
ski doznał skaleczenia ręki, na szczę­
ście lekkiego, w dwóch mieiscach. 
Kontuzjowanego starostę opatrzył na 
tychmiast lekarz tutejszej Kasy Cho­
rych.

Katastrofa ayfokłissowB
Czortków. 7 w rześnia. (PAT.) Na 

szosie Czortków—Kopyczyńce w yda 
rzyla sic katastrofa automobilowa. 
Mianowicie autobus spółki husiatyń- 
skiej z powodu defektu kierownicy, 
uderzył w przydrożny słup telegrafi­
czny. W wyniku togo uderzenia, pięć 
osób odniosło rany, w tern jedna cięż­
sze. Autobus uległ częściowemu zni­
szczeniu.

WIELKI POŻAR W BIAŁYMSTOKU.
Białystok. 7 września. (PAT.) Wczo 

rajszei nocy wybuchł pożar w fabryce 
sukna Sokoła i Svnów w Białymsto­
ku. Ogień napotkawszy łatw o Palne 
matc-ijały. rozszerzył się z niesłycha­
ną szybkością tak, że straż niemogła 
go opanować. Fabryka spaliła się do­
szczętnie. 1  rzęch strażaków odniosło 
poparzenia. S traty  wynoszą 300 ty ­
sięcy zj.

Paryż, 7 września. (PAT) „Dernieres 
Nouyelles de Strasbourg" zamieszcza 
artykuł, poświęcony Prusom  W schod­
nim, gdzie prowadzone są olbrzymie 
przygotowania na wypadek konfliktu 
zbrojnego. i

Gęsta sieć orgnizacyj wojskowych 
pokryw a cały  kraj. Istniej,© tam kor­
pus Lanaesjaeger, wyszkolony na kur­
sach, prowadzonych przez oficerów 
czynnej służby, lub też przez oficerów 
niedawno dymisjonowanych z Rp.icns- 

I wehry.
W szystko jest przygotowane w Pru 

sach Wschodnich do oJparcia inwazji 
polskiej, jakiej oczekuje się tam z dnia 
na dzień. Ta inwazja polska jest oczy­
wiście wym ysłem  i pretekstem do po­
krycia przygotow ywanej operacji.

Pogotowie wojenne w  Prusach 
Wschodnich rozciąga się aż na osta­
tnie pozycje straży  granicznej. Lud­
ność Prus Wschodnich jest całkowicie 
zmilitaryzowana i nikt nie stanowi w y 
jątku od .tej reguły, naw et robotnicy 
socjal demokratyczni.

Paryż, 7 czerwca. (PAT) W artyku­
le, poświęconym Reichswehrze, dzien-

Warszawa, 7 września (G). Donoszą 
z Gdyni: Dnia 7 bm. o godz. 9‘30 rano 
przybił do molo gdyńskiego statek 
„•Fułaski" wiozący na swym pokładzie 
naszą drużynę olimpijską. Okręt ,.Pu­
łaski" zatrzym ał sie nieco diużej w 
Kopenhadze, w tym celu, by pizybyć 
do Gdyni rano.

Rzym. 7 września, (PAT.) Koncesja, 
udzielona przez koleje włoskie dla no­
wożeńców, w podróży poślubnej do 
Rzymu, w  w ysokuści HO proc. zniżki 
cen brletów kolejowych, została roz­
szerzona i na nowożeńców narodowo­
ści niewłoskiej.

Ci ostatni powinni przedstawić akt

Wiedeń, 7 września (PAT.). Odwo­
łano tu ziazd stronnictwa naroaowo- 
,socjalistycznego w  Austrii, zapowie­
dziany na 17 bm.

Powodem cofnięcia tej decyzji jest to 
że Adolf Hitler nie będzie mógł ze 
względu na sytuację w Niemczech 
przybyć na ziazd.

«
MIESZKANIE KREUGERA NA LICY­

TACJI.
W arszawa, 7 września. (3) Ze Sztok 

holmu donoszą, że śledztwo w spra­
wie Kreugera ujawnia coraz to nowe 
oszustwa,

W czoraj policja sztokholmska ogło­
siła raport o  oszustwach, których do­
puściło się podporządkowane Kreuge- 
'■owi tow arzystw o .w  tŁJanAii. w któ

nik „Le dernieres nouvelles de Strass- 
bourg" zaznacza m, in„ że kult trady­
cji odgrywa w Reichswehrze ogromną 
rolę. N. p. na 37 oficerów 4-go puł­
ku kawalerii 25-ciu należy do najstar­
szej arystokracji pruskiej. Od 1 maja 
1932 r. na 126-ciu poruczników, którzy 
wstąpili do niermeckiego korpusu ofi­
cerskiego, 47 pochodzi ze szlachty. 
W yraża się to w 36 prc. wobec 25 
prc. w r. 1929, oraz wobec 20 prc. w 
roku 192&.

„H.tlergwcy umocnili s'ę 
w Gdańsku".

Gdańsk, 7 września. (PAT.) W czoraj 
wieczorem w hali sportowej odbyło 
się wielkie zebranie hitlerowców.

Przemówienie wygłosił Foer.ster 
członek Reichstagu. Uzasadniał on dc 
cyzję hitlerowców i stwierdził, że umo 
cnilj się onj w  Gdańsku do tego sto- 

| pnia, iż mogą stać się czynnikiem sa­
modzielnie decydującym. Zapowiedział 
on również, że podczas przyszłej kam 
panji wyborczej przybędzie do Gdań­
ska Hitler.

Przyjęciu powracających z Los An­
geles olimpijczyków będzie nadany 
.przez w ładze i organizacje sportowe 
charakter uroczysty. Olimpijczycy 
przybędą z Gdyni do W arszaw y po« 
ćiągum  pospiesznym o godz. S‘20 w :c 
czorern.

małżeństwa w konsulacie włoskim i 
nabyć bilet zniżkowy nie później, jak 
w 15 dni od dnia zawarcia ślubu.

W ażność biletów trw a jeden mie­
siąc i daje pra.wo do zatrzymywania 
się po drodze do Rzymu w Wenecji, 
Padwie. Bolunji i Florencji.

rem -dokonywano transakcy.i walora­
mi, a które w rzeczywistości wcale 
nie istmaly. W pewnym wypadku 
sprzedano pakiet aiccyj za 150 milio­
nów koron. Nabywcy akcyj tych w ca­
le nie otrzymali.

Jutro rozpoczyna sie licytacia luk­
susowego urządzenia inieszkan:a Kreu 
gera, która wzbudza wielkie zaintere­
sowanie. Willa Kreugera jest licznie 
zwiedzana przez puoliczność.

RABIN Z PO SKI ZATRZYMANI 
W NOWYM JORKU.

Nowy Jork, 7 września. (PAT) Ra­
bin z Polski, dr Józef Sotowiiejczyk, 
który tu przybył z żoną i córką na po 
kładzie statku „Baltic" linji White Star 
zatizym any został przez w ładze imi- 
gracyjne i przewieziony na wyspę emi 
grantów . Ellis^Island.

Obniżki opła1 za zakładanie 
telefonów.

W arszawa, 7 września. (PAT) Od 1 
września b r. weszły w życie nowe 
obniżone opłaty na zakładanie nowych 
telefonów.

Zależnie od wielkości sieci opłaty te 
wyniosą obecnie od 85.00— 135.00 zł.

M bszkający poza miastem, o ile w 
pobliżu znajduje się niewykorzystana 
linja telefoniczna, zapłacą tylko rze­
czyw iste koszta doprowadzenia pize- 
woJu do stanu używalności.

Obejmujący mieszkania z telefonem 
zapłacą 25 Prc . wysokości opłaty.

Zniżona została również opłaca za 
przern sienie telefonu o 50 prc., za 
konserwację przewodów o 40 prc.

Mowa krd]a Karola do dsle- 
galów parlamentu.

bukareszt, 7 września. (PAT) Król 
przyjął wczoraj specjalną komisję Izby 
deputowanych, któia doręczyła mu od 
powiedź na orędzie tronowe

P izy  tej sposobności król wygłosił 
przemówienie, oświadczając m. in.. że 
życie konstytucyjne, aby b jć  rzeczy- 
wisterr i płodnem, domaga się ścisłej 
współpracy imędzy trzema głów nem1, 
czynnikami: królem, rządem i parla­
mentem.

Ki 61 wyraził przekonanie, ż e , nowy 
gabinet znajdzie W parlamencie wspoJ 
pracę, i poparcie wszystkich czynni­
ków,. następnie król oświadczył, że 
. polityka zagraniczna, która łączy i 
jednoczy wszi stkic czynniki polity­
czne w kraju, ma za podstawę >deę jak 
najszczerszej współpracy ze wszys;- 
kicmi krajami i Ligą Narodów Był­
bym niesłychanie szczęśliwy. gdyby 
podobno porozumienie mogło również 
połączyć wszystkich w decyzjach i za 
rządzeniach, jak 'e muszą być podjęte 
w polityce wewnętrznej."

Prasa francuska o konferenrii 
w Stres e.

Paryż, 7 września. (PAT) Omawia­
jąc wczorajsze przemówienie dyrekto­
ra Roscgo w Stresie w sprawie decy­
zji wysuniętych na konferencji państw 
rolniczych w W arszawie. „Paris Midi" 
pisze, że decyzje to nie są wiążące dla 
państw, które wzięły udział w tej 
konferencji, gdyż żadne z nich nic 
wyraziło dotychozts .oficjalnej zgody 
na tc decyzje. Niemniej jednak rezolu­
cje konferencji stanowić mogą podsta­
wę żądań państw rolniczych a konfe­
rencja w Stresie musi io iv rs ,i nod 
uwage.

Paryż. 7 września. (PAT.) Komentu 
jąc konferencję w Stresie Agencja Ha- 

.\-asa stwierdza, że obrady rozpoczęły 
.-•sic w atmosferze wahania i przewidy­

wano, iż zebrani znajdą gie wobec już 
opracowanego i gotowego planu fran­
cuskiego. Bonuet rozprószył te obaw-y 
co spowodowało pożądane odprężenie 
nastrojów. Z drugiej strony Bonnct 
by! wyp.\ tywany przez wszystkich ze 
branych o szczegóły poglądów francu­
skich. Po nieufności początkowej za­
panowała atmosfera peina szczerości.

P i e r w s i  tego rodzaju r e k o ^
Zurych. 7 w-rześtiia. (PAT.) Znan> 

pilot szwajcarski Mittclholzer dokonał 
ostatnio przelotu z Zurychu do Mądry 
tu, wioząc rodzuie hiszpańską, złożo­
ną z S o-sób, w pośród któreś znajdow a 
ła s.ię 1 osoba ciężko chora. Chory od 
był ca łą  drogę w łóżku, wstawionem 
do kabiny samolotu i przez cała d ro- 
gę, trwająca 5 godzin i 20 minut, czuł 
się dobrze. Jest to pierwszy wypadek 
transportu chorego na dystansie 1100 
kim. bez lądów arna. Lotnik wrócił na­
stępnego dnia d«j Zurychu również 
bez lądowania.

um m nam m am m m m m m m m m m m m m

POPIERAJMY CFLE TOWA­

RZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ.

~*o]5cy aKffiFiijjczycy w Gdyni
(Telefonem od naszego korespondenta.)

ani? podaże poślubne we WJuszech

Rektor uniwersytetu defraudantem
Winnipeg (Kanada) 7 września [ pod zarzutem sprzeniewierzen-a bli- 

(PAT ) Rektor miejscow ego uniwer- sko 3 miljonów dolarów', m b ' icych 
sytetu i kanclerz djecezji anglikańskiej . do funduszów' obu wymienionych iri- 
John M achray aresztow any został ‘ stytucyj.

ODWOŁANY ZJAZD 
HITLEROWCÓW.



..SŁOWO POLSKIE" Nr 247 z cm’a y września 1932.

Szkodliwa rateta „Małopolski".
Sytuacja stra jko w a  w  Zagłębiu naftow ani.

Borysław, 7 września Wielki kon­
cern. panujący nad 42 proc. naszej 
produkcji naftowej prowadzi rolfotę 
yysoce szkodliwa ze stanowiska pań­
stwowego. W ydaje się to nieprawdo­
podobne, a jednak fakty na całej linji 
stwierdzają ten zarzut,

Więc przedewszystkiem daje sie za 
obserwować dz;ałalność pewnych ty­
pów, uchodzących w  oczach mas ro ­
botniczych za agentów Małopolski, 
mobilizujących najnardziej nieodpowie 
dzialne elementy wbrew opinj! związ­
ków zawodowych yod hasłem rozsze­
rzania straiKU. „Zaufani" koncernu 
„Małopolska" niedopuszczać do za­
warcia tymczasowych umów między 
robotnikami, a term grupami przem y­
słu, które strajku nie pragną, chodzi 
tu zwłaszcza o drobnych producentów, 
skupionych w  Związku Polskich Prze­
mysłowców, o raz o państwową rafi­
nerie „Polmin" Pod wpływem tej spe­
cyficznej roboty agentur obcego, spe­
kulacyjnego kapitału, w biew  stanowi­
sku nawet komitetu strajkowego ceka 
wistów zgromadzenia robotnicze 
uchwaliły rozszerzenie strajku.

(Od naszego specjaM. sprawozdawcy).

Cele Małopolski są przejrzyste spro­
wokowany strajk nie chce ona te­
raz, aby strajk ten zlokalizował sie na 
jej własne przedsiębiorstwa; chce na­
tomiast przy tej okazji zrujnować bon 
kurentów, a zwłaszcza drobnych pro­
ducentów naftowych, reprezentującycn 
kapitał krajowy, oraz „Polmin".

Nieodpowiedzialna robota „Małopol 
ski“ może zniszczyć cały  nasz prze­
m ysł naftowy, co odpowiada intencjom 
niektórych czynników, panujących na

giełdach’ zagramcznych. Musi ta  bu­
dzić tern większe zaniepokojenie sfer 
myślących, że przemysł naftow y jest 
to przemysł szczególnie w ażny dla ce 
łów wojskowej obrony kraju. Dalsze 
trwanie dewastacyjnej roboty „Mało­
polski" musi lostawić na porządku 
dziennym zainteresowań opinji społe 

S cznej zagadnienie radykalnego i zupeł 
nego uporządkowania podstaw  i struik 
tuTv przemysłu naftowego w  .Polsce

STANOWISKO OBOZU MARS7ALKA PIŁSUDSKIEGO

Borysław. 7 września. (Tel. wł.) W  
dniu wczorajszym odbyło się zebranie 
w szystkich społecznych organizacyj 
Obozu Marszałka Piłsudskiego m. m. 
Związku legionistów, Podoficerów re­
zerwy, Z. Z. Z. i w . in. Sytuację straj­
kową referował sekretarz Z. Z. Z. p 
Badian, poczem przemawiali m. in. 1 
noset dr. Br. Wojciechowski i dr. K- 
Zakrzewski ze Lwowa.

Zebranie w ykazało ze strony robot­
niczych członków reprezentowanych

organizacyj zdecydowana wolę solida 
ryzowania się z ogółem robotników 
i w ytrw ania w walce strajkowej, nie­
zawinionej przez ruch robotniczy; ze 
strony zaś innych społecznych elemen 
-tów\ Obozu M arszałka Piłsudskiego 
bezwarukow ą sym patję do robotni­
ków i zupełne zrozumienie ich sytua­
cji. Zebranie stwierdziło całkowitą 
zgodność i solidarność społecznych 
organizacyj Obozu Maisz. Piłsudskie­
go w Borysławiu.

Kronika telegraficzna.
Tajemniczy zgon biskupa. Z Wie­

dnia donosi PA T : Dzienniki donoszą
z Budapesztu, że grecko-katolicki bi­
skup Stefan Nowak, który swego cza­
su rezydował w Speries w Słowacji, 
zmarł w  Budapeszcie w  podejrzanych 
okolicznościach. Przypuszczają, iż bi­
skup został otruty, jednakże istnieje 
możliwość samobójstwa.

Spisek monarchistyczny w Barcelo­
nie. Z Barcelony donosi PAT: Roze­
szły się tu wiadomości o spisku mo- 
narchistycznym. Wzmocniono ochronę 
policyjną i skonsygnowano oddziały 
wojskowe. Po ulicach miasta krążą u- 
zbrojone patrole. Aresztowano trzech 
oficerów rezerwy.

Kim jest wiedeński „sterylizator 
mężczyzn"? Z Wiednia donosi P A T : 
Policja wiedeńska przypuszcza, że stu 
dent medycyny Aksent.iew, ścigany 
przez władze austriackie z powodu u- 
działu w  niedozwolonycn zabiegach 
wyjaławiania m ężczyzn, jest identy­
czny ze studentem medycyny Teodo­
rem Aksentjewem, który w grudniu 
1926 r. staw ał przed sądem w Czoirt- 
kowie, oskarżony o zabójstwo. Za­
strzelił on lekarza czortkowskiego dr. 
Marguliesa, którego podejrzewał o sto 
sunki ze swą żoną.

Przy slabem tras leniu, ma bkrw istości, 
wychudnięciu, błędnicy, chorobach gru­
czołów , w ysypkach skórnych i czyrakach, 
reguluje naturalna woda gorzka Francl- 
szka-Józfcia tak ważna obecnie działalność 
kiszek. Żądać w  aipt. i drog. 2182

iBKa pogoda bedzia dzisiaj?
Warszawa, 7 września. (Tel. wł.) 

Prawdroodobny przebieg pegody w  
dniu 8 bm.: Polesie, W ołyń, Podole i 
Małopolska Wschodnia: Słonecznie i 
c:epto, przy słabych lub umiarkowa­
nych w iatrach południowo-wschodnich 
i południowych. W  piątek i senotę w 
zachodnich i środkowych uzielmcach 
Polski nastąpi ponowne ochłodzenie.

*  *  *

Temperatura w e Lwowie w d-nip 7 
września b. r. wynosiła: o  gndz. 7 ra ­
no ciśnienie barom. 734.09. tem peratu­
ra +  12 8. c godz. 1 w południe ciśnie 
nie parom. 733.36, tem peratura ~r 22.6, 
o godz. 9 w ieczór ciśnienie harmn 
732.34, tem peratura ’+  16.8.

Zmiany na stanowiskach wojewodów
Warszawa, 7 września. (G) Dowia­

dujemy się, że wojewoda poleski, Jan 
Krahelski, przeniesiony będzie wkrót­
ce w stan spoczynku, a wojewodą po­
leskim zostanie mianowany wojewoda 
nowogrodzki p W acław Biernacki.

(Telefonem od naszego korespondenta).

W śród kandydatów na stanowisko 
k ero wnika Urzędu wojewódzkiego w 
Nowogródku wymieni n v  jest b. kura- 
tor Okręgu Szkolnego Lwowskiego —

I
Scefan Swiderski.

Program u r o c z p ld c i  rzeszowskich
ku ęzci ś . i). p ik , Lisa -K u li.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa, 7 wrzenia. (G) Dnia 18 

b. m. odbędzie się w  Rzeszowie uro­
czystość odsłonięcia pomnika ś. p 
pułkownika Lisa-KuL, ludnego z naj­
większych bohaterów' z okresu walk
0 niepodległość Polski.

W  sobotę 17 b. m. o godz. 1 po poł 
odbędzie się w Rzeszowie uroczyste 
przeprowadzenie pocztów chorągwia- 
nych z dworca kolejowego do kuszar. 
Po południu tego dnia oraz w  nocy 
z 17 na 18 b. m. przybyw ają ido Rze­
szowa liczne oddziały Strzelca, huf­
ców szkolnych, harcerzy, Legjonistów
1 Peowiaków.

W niedzielę o godz. 9 40 odbedzie 
się przegląd oddziałów wojskowych 
i P. W., poczem zostanie odwawlona 
msza św . O godz. 11, po uroczystości 
odsłonięcia pomnika, Wygłoszą prze- 
mówierra gen. Sosnkowski, gen. Rydz 
Śmigły, min. Jędrzeiewicz o raz  imie­
niem Rzeszowa dr. Krogulski, poczem 
nastąpi defilada.

Dnia 18 b. m. odbedzie się w Rze­
szowie nadzwyczajny zjazd zrzeszeń 
b. członków P. O. W. Wschód K.N. III 
celem uczczenia pamięci bohaterskie­
go komendanta P . O. W . na Ukrainie.

191 I

Ogól rolników potępia
„s tr a jk "  A ło fió w  podmiejskich.

(Telefonem od naszego korespondenta.)

POPIERAJMY CELE TOWA - 
RZYSTWA SZKOŁY LUDOWEJ.

Warszawa, 7 września. (G) Dziś od- 
■ było się w W arszaw ie posiedzenie 
j prezydium Centralnego Towarzystwm 

Organizacyj i Kółek Rolniczych w 
sprawie strajku, proklamowanego 
przez Związek drobnych rolników.

Prezydium C. T. O. 1 K. R. opraco­
wało odezwę do wszystkich organiza­
cyj i Kółek Rulmiezyeh na terenie w o­
jewództw centralnych i wschodnich, 
nawołującą do zachowania karności 
organizacyjnej i niepoddawania się od­
ruchom takim, jak to ma miejsce obec­
nie z jawną krzj o da interesów ogółu 
rolników.

Instrukcje do poszczególnych orga­
nizacyj rolniczych przewidują metody 
postępowania przy regulowaniu poda­
ży na rynkach, kwestję cen oraz re­
gułach towarów przemysłowych, któ­

rych ceny me są w żadnym stosunku 
co cen artykułów rolnych.

Jeśli chudzi o powziętą przez nie­
których drobnych rolników akcję po­
w strzym ania się od dowozu ,do miast, 
ogół trzeźwo myślących rolników ak­
cję tę potępia, zresztą nie traktuje tego 
na ser jo.

W śród chłopów podwarszawskich 
coraz silniej dają się odczuwać

tendencje za przerwaniem bez­
myślnego strajku

! przed wyznaczonym przez agitatorów 
i terminem dnia 11 b. m., gdyż „straj- 
• kujący" ponoszą jedynie dotkliwe stra 

ty  dzięki temu, że wiele produktów 
gnije i przerasta na grzędach

Niema obawy, że zabraknie produk­
tów na rynku, d^ ęki przywozowi ko­
lejowemu. który jest w stanie całko­

wicie zaspokoić potrzeby. Z W arsza­
wy załadowano nawet wczoraj 15 wa 
gonów w arzyw  eksportowych.

Związek drobnych rolników przed­
łożył prezydentowi miasta Slomińskie 
mu szereg żądań. Rolnicy domagają 
się m. in. ooniżenia opiat za wiazd do 
miasta.

M agistrat niema zamiaru obniżenia 
tych opłat, wychodząc z założenia, że 
sa one i tak iuz najniższe w  całej 
Polsce.

Rada Ligi zbiera się 23 bm.
(Telefonem od naszego koresDondenta).
Warszawa, 7 września. (G). W rześ­

niowa 68-ma sesja Rady Ligi Naro­
dów rozpocznie się w Genewie 23 bm. 
pod przewodnictwem przedstawiciela 
Irlandii. Najprawdopodobniej przybę­
dzie do Genewy premjer De ,Valera, 
k tóry  zechce przewodniczyć osob;ście 
rozpoczynającemu się 26 bm. Zgroma­
dzeniu Ligi Narodów’.

Ze spraw bezpośrednio obchodzą­
cych Polskę, przedmiotem narad Rady 
Ligi będą: petycja posła Graebego, 
zawierająca skargi na sposób wyku- 
nywania reformy rolnej w  Polsce, 
oraz petycja Związku P opków  w 
Niemczech, która obejmuje szereg 
skarg na prześladowanie mniejszości 
polskiej w niemieckiej części Górnego 
Śląska. Obie te  spraw y znajdowały się 
już na porządku obrad ostatniej sesji 
Rady Ligi i odroczone zostały w ów ­
czas do września br.

W  rękach przedstawicieli Polski 
znajdują się ponadto dwa referaty, 
które przedstawione będą na wrześnio 
wej sesji Rady Ligi. Jeden dotyczy 
spraw  przem ysłowych wynikających z 
wykonania art. 330. Traktatu w S t  
Germain, a  drugi spraw Liberji.

KIEDY ODBĘDZIE SIĘ KONFEREN­
CJA GOSPODARCZA.

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa, 7 września. (G). Z Lon­

dynu donoszą: „Times" poaaje wiaao- 
mość z Waszyngtonu, że światowa 
konferencja gospodarcza odbędzie się 
nie wcześniej niż po Bożem Narodze­
niu. W ynika to z sytuacji w ew nętrzne 
politycznej Stanów Zjednocz. W y- 
bory na prezydenta zaprzątają uwagę 
rządu i polityków w  takim stopniu, że 
delegacja am erykańska nie będzie mo 
gła wziąć udziału w obradach konfe­
rencji wcześniej, niż w  połowie zimy.

Minister Zawadzki obf^ł 
urzędowanie.

W arszawa. 7 września. (PAT.) No-
womianowany minister skarbu p. W ła 
dysław  Zawadzki przejął dziś uizędo 
wanie od ustępującego ministra p, Ja ­
na Piłsudskiego, poczem zgromadzo­
nych w  sali reprezentacsdnej minister 
shva skarbu dyrektorów  departam en­
tów, dyrektorów  monopoli państwo­
wych z  .podsekretarzami stanu poże­
gnał minister Jan Piłsudski. W  imieniu 
zgromadzonych przem ówił wicemini­
s te r Koc, żegnając ustępującego i wi­
tając nowego ministra. Na zakończe­
nie, przemówienie okolicznościowe wy 
głosił minister p. Zawadzki.

B. MIN. KUEHN DYREKT OREM 
TRAMWAJÓW?

(Telefonem od naszego korespondenta).
W arszawa. 7 września. (G.) Dzisie'] 

sza prasa popołudniowa podaje, że b. 
minister komunikacji inż. Kiihn złożył 
w izytę prezydentowi miasta inż. Sie­
mińskiemu. Przypuszczają, że wizj ta 
ta dotyczyła powrotu inż. Kiilrna na 
stanowisko dyrektora tramwajów 
miejskich, na którem  to stanowisku 
pozostawał on na urlopie beztermino­
wym przez czas sprawowania urzędu 
ministra komunikacji!
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Inamienny fakt.
Berlin, 7 września. (PAT) Prasa do­

nosi, że w dniu 5 b. m, królowa-matka 
holenderska złożyła wizytę ekscesa- 
rzowi Wilhelmowi w Doorn. DzienniKi 
podkreślają jako znamienny fakt, że 
członek domu panującego w Holandji, 
po raz pierwszy złożył w izytę cksce- 
sarzowi niemieckiemu.

Wyjaśnienia lalemnlczej 
sorawy. .

Gdańsk, 7 września. (PAT) P osta­
wiony wczoraj przea sądem korespon 
dent „Kurjera Porannego** Izydor Zyl- 
berman, psend. Leliwa, aresztowany, 
onegdaj wśród tajemniczych okolicz­
ności, skazany został na 1 miesiąc 
więzienia za przekroczenie przepisów 
przez przybycie do Gdańska za legi­
tymacją, wystawioną na nazwisKo I ,e 
liwa, oraz za pobranie od jednej z firm 
gdańskich 40 guldenów na reklamy do 
jednego z pism pclskich, i niewykona 
nie zlecenia. Lehwa w yrok sądu przy 
jął bez sprzeciwu.

Notne dyżury aptek.
Od nieazifili 4-go do soboty 10-go

września b r. maj? nocny dyżur nastę­
pujące apteki: 1) H Błądzińskiego, Ł y­
czakowska 57, 2) A. Dorzawetza, pi. św.
Teodora 3, 3) M Ettingera, pl. Gołuctnu - 
skich 14, 4) S Haya Kołłątaja 12, 5) j . 

Kaniewskiego, Leona Sapiehy 5, 6) R.
Kurzroka. Krakowska 26, 7) J. Kurkie-
wicza, pl. Unji Brzeskiej 4, 8) A. Marko­
wicza, Zyblikiewicza 50, 9) R- Marguliesa, 
Żółkiewska 82, 10) P. Mikolascha. Koper­
nika 1, 11) J. Pilewskiego, Akademicka 28, 
12) I. Pinclesa, Rynek 18. 13) I. Pora-
tyńskiego, pl. Bernardyński 1, 14) R eisso- 
wej, Lwów- -Zam arstynów. 15) B. Schein- 
bacha, Gródecka 50, 16) S. Som m usteiiio, 
janow ska 2. 17) E. oiissmana, Kulkowa 5, 
18) O. Teneckiego, Zielona 3. 19) J. Za­
rzyckiego, Żółkiewska 71, 20) 1. Zerygle- 
wicza. Jagiellońska 12, 21) K. Zygmunto­
wicza. Gródecka 84.

Berlin, 7 wiz-eśnia. (PAT) 6 b. m. 
zakończyły się manewry dywizjonu 
Reichswehry, które odbyły się nu te­
renach. położnych na wschód od El­
bląga.

W. manewrach brał 6 b. m. udział 
minister Roi-chswehry 

gen. Schleicher, który, po zakoń­
czeniu ćwiczeń, udzielił przedsta­

wicielom orasy wywiadu, 
wygłaszając do dziennikarzy niemie­
ckich dłuższe przemówienie, w  któ- 
rem m. in. oświadczył:

„Prusy Wschodnie czuja się specjał 
nie zagrożone. Niemcom trzeba pi ze- 
dewszystkiem dwóch rzeczy: nowo­
czesnego uzbrojenia i aby mieszkańcy 
P ras Wschodnich wiedzieli, w jak: 
sposób i na iakiem miejscu bronić ma 
ją swego kraju w razie wojny. Niem­
c y  — oświadczył m in istc  — mają pra 
wo bronić się i dlatego każdy rząd o- 
bowiązany jest zająć się kwestja do­
statecznego uzbrojenia NUmicc. W ła­
śnie na terenie Prus Wschodnich nale­
ży to stanowisko specjalnie podkr-e- 
śiić“.

W odpowiedzi jednemu z dziennika­
rzy wschodnio-pruskich min. Schlei­
cher ułożył następujące oświadczenie: 
rząd niemiecki przeprowadzi na w szd  
ki wypadek wszystko co jest niezbęd 
ae dla obrony narodowej.

Gen. Sc-hleicher zapewnił następme 
Prusy Wschodnie, że w szystkie sprze 
ty  wojenne, jakich będą potrzebowały. 
P rasy , przetransportowane zostaną w 
razie wojny z Rzeszy w najgorszym 
wypadku drogą morską. Niemcy me 
pozwolą dłużej na to, aby odnoszono 
sie do nich jak do narodu drugorzęd­
nego.

Dyskusja
Stresa, 7 września. (PAT) W dniu 

wczorajszym konferencja w Stresie 
przystąpiła do dyskusji generalnej.

Pierwszy przemówił przedstawiciel 
Niemiec Pose, który wysunął żądanie, 
aby konferencja zajęła się przedewszy 
stkiem sprawamj gospodarczemi. Pose 
bronił pogląau, że podniesienie sny ku 
pnej państw rolniczych rozwiąże kon- 
seKwentnie trudności finansowe tycn 
państw.

Następnie zabrał głos członek de­
legacji polskiej dr. Adam Rose. aby
w  charakterze prezesa urzędującego 
Stałego Komitetu Studjów państw 
agrarnych uzasadnić w imieniu wszy­
stkich państw rolniczych, reprezento­
wanych w tym bloku, wyniki prac 
warszawskiej sekcji komitetu. W  ob- 
szernem przernówien’u dr. Rose omó-

Wilno, 7 września. (PAT) Aeroklub 
warszaw ski zawiadomił Aeroklub wi­
leński, że 8 b. m. przyleci do Wilna 
por. Żwirko w raz z inż. Wigórą, na 
maszynie rajdowej RWD 6. Lotem do

Król. Huta, 7 września. (PAT) 6-go 
b. m. odbyła się rozprawa przeciwko 
generalnemu dyrektorowi Huty Kró­
lewskiej, Fryderykow i Bernnardtowi, 
oskarżonemu o to, że w czasie rozmo 
wy z roootnikami 31 maja 1932, w yra 
ził się, że „gdyby w Hucie Królew­
skiej robotnicy więcej się awanturowa 
li, to mieliby więcej płacy, tak jak w 
hucie Falva, gdzie robotnicy są wię­
cej radykalni11.

W edług aktu oskarżenia, oświadczę

Niemiecka marynarka wojenna 
przeprowadza od poniedziałku 
wielkie ćwiczenia przeciwlotnicze 
na wybrzeżach od Holsztyna do 

Druskle] Pomeranii.

W ćwiczeniach tych pierze udział pra 
wie caia flota wojenna, niemiecka liga 
przeciwlotnicza, w ładze administra­
cyjne i kolejowe, ponadto biorą, w  
nich udział przedstawiciele rcraublikań 
skiego Reichsbanneru, oddziały sztur 
mowę narodowo-socjalistyczne i wie­
le organizacyj robotniczych. Komen­
dant m arynarki admirał Raeber zapro

Gdynia, 7 września. (PAT) 6 b. m. | 
bawili w Gdyiij dwaj dzierimkarze 
włoscy Dario Lischi. redaktor faszy­
stowskiego przeglądu „Budowa** i red. 
Egisto de Androis, przedstawiciel 
dziennika „La Tribuna**. Obaj wypró- > 
bowani przyjaciele Polski. Red. Lischi 
jest kawalerem orderu „Polonia Rc- 
stituta,, red. de Andreis świetnie zna 
język polski, bawił już kilkakrotnie w 
naszym kraju, zaś w ubiegłym roku 
zwiedził Gdynię.

Głównym powodem przybycia ich 
do Gdyni była tym razem chęć stw ier­
d z e n i, ile nraw dy mieści się w arty­
kułach niemieckiej propagandy, urnie- 
szcżaitych w prasie włoskiej, w  spra­
wie rzekomego prześladowania podró 
żnych niemieckich, udających sie po­
ciągany tranzytowemu p rzez . Polskę z

generalna
wił szczegółowo plan gospodarczy i 
finansowy państw rolniczycn, podkre­
ślając szczególnie moment, zmuszają­
cy te państwa jako państwa z reguły 
dluźnicze do ODrony aKtywnosci bi­
lansów handlowjrah. Państw a te za­
wsze wypowiadać się będą za wolno­
ścią wymiany międzynarodowej.

Następnie przemawiał delegat Anglji 
nawołując do wolnego handlu, zkolei 
zaś przeastawiciele Węgier i Bułgarji
żądając m. in. redukcji długów zagra­
nicznych.

Na posiedzeniu popoludniowem prze­
mawiali dalej delegaci: Belgii, Włoch 
(De Michelis) który jakkolwiek oświad 
czyi, że bronić będzie klauzuli najwię­
kszego uprzywilejowania i traktatów  
dwustronnych, to jednak gotów jest

Wilna lotnicy rozpoczynają lot propa 
gando\vy po całej Polsce. Por. Żwir­
ko w yprał jako pierw szy etap Wilno, 
chcąc przedewszystkiem odwiedzieć 

* swe rodzinne miasto.

j nie to dostało się do wiadomości ogó- 
j lu robotników, zatrudnionych w hucie 

Królewskiej i od tej chwili rozpoczę­
ło się wśród robotników wrzenie i 
niezadowolenie.

Przed rozpoczęciem rozpraw y 
przed gmachem sądu zgromadził się 
tłum w liczpie 300 osób, który rozoró 
szyła policja. Sąd wydał wyrok, ska­
zujący dyrektora Bernhardta na 7 dni 
aresztu bez zamiany na grzywnę, z 
zawieszeniem na dwa lata.

sił na ćwiczenia attaches wojskowych 
Stanów Zjedn., Japonji i  wielu gości.

'Przedpołudniem uczestnicy manew 
rów  przeciwlotniczych zgromadzili się 
w  szkole morskiej, gdzie wiceadmirał 
y . Hansen wyjaśniał strategiczną sy­
tuację m anew rów. Ćwiczenia mają 
uzupełniać m anewry, dokonane na 
Bałtyku i morzu Północnem.

Plan strategiczny polega na tern, że 
Niemcy są na stopie wojennej z jed- 
nem z państw wschodnich, któremu 
przychodzi na odsiecz inne mocar­
stwo, wdzierające się na morze Półno 
cne od strony południowej.

Niemiec do Prus Wschodnich i w  kie­
runku odwrotnym.

Twierdzeniom niemieckim zadała 
dziś kłam wizyta włoskich dziennika­
rzy, którzy zaproszeni przez pized- 
stawiciela PAT. w Gdyni do pójścia 
na dworzec gdyński w chwili przyby­
cia poJągu  osobowego, edąc^go z Ber 
lina do Prus Wschodnich oraz pociągu 
pośpiesznego, zdążającego z Prus 
Wschodnich do Berlina — stwierdzili 
osobiśc:e, że podróżni z Niemiec jadą 
w zupełnie normalnych warankach, 
że Wagony poc;ągów tranzytowych 
nie są plombowane, i nie mają żadnej 
ochrony policyjnej, jak również, że 

, zupełnie wolnym jest dostęp do tych 
j wagonów. Stwierdzili to dziennikarze 
i włoscy, otwierając drzwi poszczegól- 
i nych wagonów pociągu tranzytowego, 
1 Rrzękonali> sie^jpoza tom, .4 że jedyną

w  Strasie.
rozważać wszystkie rzeczowe propo­
zycje, wreszcie delegat rumuński min. 
Madgearu, który krytykow ał w ystą­
pienie delegatów Anglji i Niemiec.

Ostatni przemawiał senator Targo­
wski (Poiska). Mówca przewiduje, że 
zanim nastąpi powrót do wolnego han 
dlu, trzeba będzie pi zejść przez okres 
przejściowy, który nie oędzie krótki, 
a jedynym sposobem jego skrócenia 
jest bezwłoczne określenie i przyję­
cie choćby przejściowych środków za 
radczych, objętych propozycjami blo­
ku agrarnego, mając jednak na oku, 
jako cel końcowy ostatecznego wyj­
ścia z kryzysu — liberalizm gospodar 
czy. Wszelkie ograniczenia i zakazy 
wprowadzają prymitywizm w życie 
społeczne i niszczą zdrowe podstawy 
obiegu pieniężnego.

ochroną tych pociągów poza służbą 
konduktoirską jest funkcjonariusz celny 
jadący przez teren poiski. Taki sam 
zresztą funkcjonariusz celny, z tych 
samych względów, jedzie zazwyczaj 
przez teren Wolnego miasta Gdańska 
z ramienia władz gdańskich.

Stw ierdziwszy na miejscu istotny 
stan rzeczy i po zapoznaniu sie z urzę 
Oowym rozkładem jazdy, ilustrującym 
dokładnie dostateczną liczbę połączeń 
kolejowych Rzeszy przez teren polski, 
dziennikarze w łoscy w rozmowach ze 
swymi kolegami polskimi w Gdyni nie 
taili swego oburzenia z powodu nie 
cnych metod antypolskiej propagandy 
ipraw jąnej na terenie włoskim

Goście polscy złożyli w izyty komi­
sarzowi rządu m. Gdyni, dyrektorowi 
Urzędu Morskiego, naczelmkowl 
wydz. handl. Urzędu Morskiego i ka­
pitanowi portu, poczem zwiedzili port, 
interesując się stanem przy ładunkach, 
stwierdzając dalej, że głosy prasy nie 
mieckiej o rzekomym „potężnym** 
strajku w Gdyni są najzupełniej bez­
podstawne. Kłam tym wiadomościom 
zadaje praca w porcie, ustawiczna pra 
ca dźwigów, ładujących normalne ilo­
ści węgla i innych towarów, oraz roz- 
ladujących okręty,, przybyłe do Gdy­
ni z towarami.

RE1CHSTAG ZWOŁANY NA 12 B. M.
Berlin, 7 września. (PAT) Reichs- 

tag zwołany został na 12 b. m. Na 
porządku dziennym znajduje się chwi 
Iowo tylko ekspuse rządowe. W ko­
łach parlam enła,rnych przypuszczają, 
że Rcichstag po wysłuchaniu deklara­
cji rządowej, odroczy się bez dysku­
sji do dnia następnego. Będzie to za­
leżało m. m. od przebiegu oczekiwa­
nej z napięciem audiencji prezydjum 
parlamentu u Hindenburga, która wy 
znaczona została na 10 o. m.

Zamach samobójczy.
Lwów, 7 września.

Wczoraj o g. 18-tej na Sygniówce 
26-letnia Ludwika Słowik, żona kiero­
wnika hurtowni M. Z. E. popełniła sa 
mobójstwo przez wypicie benzyny 
W ezwane pugotowie ratunkowe z tru 
dem przywróciło jej życie. Powodem 
zamachu samobójczego była kłótnia z 
mężem.

TURNIEJ ZAPAŚNICZY W CYRKU 
SPORTOWYM.

Lwów, 7 września. W czoraj Dose 
rzucił Prohaskę na obie łopatki. Oli- 
vejra zremisował z Tornowem. Wa- 
iuszewski zwycięjżył Willingą. Stdk- 
ker w 21 min. rozprawił się z Kolef- 
fem.

Kawan w .34 minucie chcąc się obro 
nić od przerzutu Krausera, trącił tak 
nieszczęśliwie stanisławowian.na, że 
ten wypadł z ringu. Obecny na wido­
wni lekarz stwierdził w strząs mózgu i 
uszkodzenie dwóch- żeber.

= d = f

M anew r; a rm ji: floty niemieckiej
w  pobliżu P o m o rza  polskiego.

Propagandowy lot por. Żwirki.

Prowokował awantury w swei hucie.
WYROK NA GEN. DYREKTORA HUTY KRÓLEWSKIEJ.

ttfayte dziennikarzy włoskich w Gdyni
za d a ła  kła m  plotkom  niemieckim.
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„P E  C U  N I A  EST S T E R IL IS “_
Czwartek

N arcd2enie N. M. P.

Jutro: Piotra Klawera

Wschód słońca 4 ’58 
Zachód siońcal8'08

TEATR WIELKI.
Dziś i dnie następne o godz, 7.30 ..Go­

rączka nafty".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Do piątku b. m. włącznie teatr zam­

knięty.

KINOTEATRY.
APOLLO: -.Wyspa tajemnic" oraz 

Olimpiada w Los Angelos.
ATLANTIC (dawniej „Lew") — sa­

la w rekonstrukcji.
CASINO: „Laurel i Hardy \v  Legii 

cudzoziemskiej".
CHIMERA: „Raj ukradziony".
COLOSSEUM: „Cmy nocne" i

„Gwiżdżemy na kryzys".
GRAŻYNA: „Marokko".
KOPERNIK: „Gehenna kobiet".
MARYSIEŃKA. „Gehenna kobiet".
MIRAŻ: „Miłostki wiedeńskiego gar 

trzo n u '.
OAZA:. ,.W szystko dla dziewczyny"
PALa CE: „Rok 1914".
PAN: „P lan  W".
PASAŻ: „Droga olbrzymów".
R a J: „Wielka tęsknota".
STYLOWE: Vlasia Burian tako

„z. k. Feldmarszałek".
ŚW IT: „Wielka tęsknota".
UCIECHA: „Przygoda w nocnym

Espressie".
= □ =

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA.
Piątek 9 września: Wiktor Chenkin, 

piosenkarz.
Wtorek 13 września: Feliks Eyle, 

skrzypek. 242S
= □ =

— Teatr Wielki. Dziś i codz:cnnie św ie­
tna komcdja amerykańska J. Larrica p. t. 
..Gorączka nafty", pełna nlcirasobiiwcgo 
lmnioru jankesowskiego. który zapewnił 
tak w ie lk ie  D o w o d z e n ie  niezrównanej „Ro- 
x'y". Zespół aktorski zdołał doskonaJe 
w żyć sie w  rytm tej dowcipnej groteski, 
a grę wykonawców w  osobacli po. Czaj­
k o w s k ie j ,  Dziewońskiej- Jakubińskiej, 
Brochwicza. Guttnera, Hajdugi. Konradta, 
Krzcmieńskiego, Przystaw skicgo i W osz- 
czerowicza, rozbawiona publiczność darzy 
co wieczór burzą oklasków.

— Teatr Rozmaitości. W Rozmaitościach 
dobiegaiią końca próby sztuki jednego 
z mistrzów irancuskiej komcdji L. Verne- 
i»il‘a p. t. „Tak się zdobywa kobiet ', która 
zdoiaia sobie zdobyć w szystkie sceny eu­
ropejskie a na scenach polskich — w  Wil­
nie i w  Lodzi — zyskała sobie wprost 
rekor.dowe powodzenie. Poszczególne role 
wykonują pp. M alanowicz. Martini, S ie- 
r,łaszkowa. Chudecki, Jaśkiewicz, Stępow - 
ski, Strzelecki i Szczepański, pod reży- 
aerskiem kierownictwem p. Gołaszew skie­
go.

— Rewja „Gwiżdżemy na kryzys" w  Te 
strze Colósseum. W dawnych No\r ościach 
(Słoneczna 23) dziś w  czwartek 8 wrze­
śnia odbędzie się druga premiera, zespołu 
Rcwji Ki akowskiej. Dana będzie a.rcywe- 
soła rewja w  10 obrazach p. t. , Gwiżdże­
my na kryzys", obfitująca w  humor szam- 
pausk', tańce, modne t"nga. w esołe site- 
cze, szm oncesy, piosenki i melodyjny fi­
nał. Zespól krakowski zyskał już uznanie 
Lwowa. Mamy wrażenie, iż drugi program  
ściągać będzie tłumy publiczności. W y­
stąpią pp. Masłowska. Bohuszówna. Mn- 
zurówna Marecka. Odrobiński, Szopinski, 
Orłowski i niezrównany Kaczorowski. Na 
ekranie wspaniały film p. t. „Cmy nocne". 
Początek seansu o godz. 4.30, ostatniego 
9-ta- wieczór. W ejście na sale dozwolone 
w  każdej chwili. A w ięc za tanie pieniądze 
publiczność ma możność zobaczenia wspa- 
jiiałego filmu i w esołej rewji.

=C P g
— Dla wszystkich. Miejskie Muzeum 

Przemysłu A rtystycznego (ul. Hetmańska 
1. 20) rozpoczyna 10 września b. r. krótko­
terminowe kursy z zakresu przemysłu 
artystycznego: trawienia, tłoczenia, cyze­
lowania. patynowania metalu, zdobnictwa 
skóry, malowani i i natryskiwania tkanin 
i drzewa. Kursy odbywać się będą w go­
dzinach wieczornt eh. W pisy i informacje 
w  Sekretariacie Muzeum codziennie od 
godz. 19— 14.

  W yższa Szkoła Handlowa w Pozna­
niu. W pisy na nowy rok akademicki będą 
irw sty ad . 1 wj ze ś iia  - do lo  października.

Zdemaskowane przez nas jurgieltni- 
ctwo hurranarrodowego „Kurjcra Lwo­
wskiego" i wysługiwanie się jego ob­
cemu, pasorzytniczemu kapitałowi — 
okazało się „Vo-lltreffer‘em“. Służący 
obcej finansjerze organ endecki zasko- 
wyczai z wściekłości, uderzony zasłu­
żenie w najczulsze miejsce. To boli — 
wierzymy! To boli, jeśli sie op'nji pu­
blicznej wykaże czarno .na białem, że 
pismo drapujące się w togę hurra-na- 
cjonabzmu, w  istocie wysługuje się 
świadomie bezwstydnie cynicznym „a- 
genturom obcymi" międzynarodówki 
gospodarczej, eksploatującej bezcere­
monialnie nasz przemysł i polskj świat 
pracy.

„Kurjer Lw.“ cynicznie przyznając 
się do swego metier („niechże więc 
będzie, że to są usługi dla obcej fi- 
nansjery" — czytam y w odpowiedzi 
na nasz artykuł), nie próbuje już na­
wet, jak to uczyni} bezpośrednio pod 
obuchem naszego uderzenia, zasłaniać 
i wyłgiwać się „Patem", za którego 
pośrednictwem anonse „Małopolski" 
otrzymuje. Robi tylko minę niewinią­

tka i powiada, że to chyba nie żaden 
grzech, skoro „Słowo Polskie" ogła­
sza także anonse firm zagranicznych, 
wymieniając następnie -ich szereg. Pa­
nowie — nie róbcie warjata, mówimy 
„po iwowsku"! Ogłoszenie uzdrowiska 
„Francensbadu" czy „Gleichenbcrgu", 
anons kostki buljonowej „Maggi" it-d. 
— to całkiem nie to samo, co popiera­
nie za ogłoszenia i inne świadczenia 
sprzecznych z interesem Państw a inte­
resów obcego eksploatującego na^ze 
gospodarstwo koncernów. Pamiętać 
również należy, że stare renomowane 
od długich lat firmy zagraniczne ogła­
szają się w pismach poważnych i zna­
nych za granicą. Do takich Kurjcrek 
nie należy, więc ogłoszeń takich nie 
dostaje. Dostaje natomiast ogłoszenia 
wielkich koncernów obcej finarisjery, 
zdecydowanie wrogich polskiemu prze 
myślowi — ale pod warunkiem: służe­
nia i popierania tej finansjery w  poli­
tyce gospodarczej pisma. Źę tak jest, 
tego klasycznym dowodem stosunek 
„Kurjera" do obecnego strajku w Za­
głębiu nafto lem , stosunek zdecydowa­

nie negatywny do postulatów sw tata 
pracy i interesów polskiej produkcji, 
afirmujący postulaty obcego kapitału 
(vide art. o strajku w „Kurj. Lw.“ z 
dn. 1 btn., usprawiedliwiający i bronią­
cy prowokacyjną akcję „Małopolski"). 
Jest to tembardziej uderzające, że b ra­
tni organ „Kurjera" „Gaz. W arszaw­
ska", dotychczas, zdaje sie niesubweti- 
cjonowana jeszcze przez „Malopol- 
skę". zajęła wobec strajku zasadniczo 
inne stanowisko, pisząc (w nrze z 6 
bm.), żę „opmja, minio wszystko, prze 
chylą się na stronę robotników".

Nic wam panowie nie pomoże zasła- 
n anie się anonsem czeskiego uzdrowi­
ska w „Słowie Polskiem". Fakt został 
bezlitośnie odsłonięty i raz na zawsze 
do w as przylgnie. A'e „pecunia est 
sterilis" — mówi apostoł j dolai czy 
frank, za który do walki z Rządem 
Rzplitej i polskim światem pracy i pol­
ską produkcją służycie, wyjałowi tyl- 
ko jeszcze doszczętniej w asz mocno 
podejrzany „patriotyzm" hurranarodo- 
wy.

= □ =

Odnowienie wieży ratuszowej.
Na ouegaajszej sesji magistratu a 

następnie na sekcji technicznej uchwa 
łono wreszcie odnowienie wieży ratu­
szowej a wykonanie tej roboty odda­
no znanej firmie inż. Dajczaka, który 
już w dniach najbliższych przystąpi do 
budowy rusztowania. Do tak szybkie­
go wykonania uchwały skłoniły za­
rząd miasta względy na bezpieczeń­
stwo publiczne. Oto nie było prawie 
dnia, by z wieży ratuszowej nie oder­
wał się tynk, cegia lub kaw at gzym­
su kamiennego i tylko szczęściu magi 
strackiemu przypisać należy, że nie 
było nieszczęśliwego wypadku.

Ze względu na istniejący kryzys na 
razie wykonane zostanie otynkowanie 
wieży i wymiana niektórych cegieł i 
skruszałych kamieni. Mimo to koszty 
są znaczne ze względu na rusztowa­
nie i wyniosą około 42.000 zł.

W  dulszym ciągu istnieje projekt 
wybudowania piękniejszego pod wzglę 
dem estetycznym zakończenia wieży, 
w stawiania świetlnej tarczy  zegaro­
wej przynajmniej z południowej (fron­
towej) strony ratusza i przemalowa­
nie dotychczasowych tarcz zegaro­
wych. Przypominamy, o  czem już pi­
saliśmy na tern miejscu — źc projekt 
zakończenia wieży ratuszowej w yko­
nał inż. Rawski według wskazówek 
śp. prof. Obmińskiego i projekt fen zo­
stał aprobowany przez odnośne czyn­
niki. Co do tarczy świetlnej — to spra 
w a ta wlecze się conajmtiiej od lat 
trzydziestu i w  rocznikach protoko­
łów z posiedzeń Rady m. możnaby 
znaieść kilkanaście definitywnych u- 
chwał w  tej snrawie.

Przed kilku laty m. długoletni zegar 
mistrz miejski ś;p. Schncikart odnowił 
tarczę zegarowe, ale z powodu oszczc 
dności popełniono znowu ten sam biad 
że dłuższe wskazówki oznaczają go­
dziny a mniejsze minuty, przez co ob­

cy me znający naszego starego zega- 
ru ratuszowego nie mogą się zorjemo 
wać.

Restauracja ratusza lwowskiego ma 
też swoją lustoirję. Pierw otny ratusz 
lwowski wybudowany w  r. 1491, prze 
trwał do r. 1826, w którym zawalił 
się. W r. 1S27 położono kamień węgiel 
ny pod nowy ratusz a ukończono jego 
budowę w r. 1834 według projektu na­
desłanego z Wiednia kosztem pół mi­
liona zt. Po zbombardowaniu wieży w 
r. 1848, obudowano ją około r. 1854 
kosztem 100.000 reńskich i od tego cza 
su wieża dotrw ała do ani ostatnich nie 
tykana ręka murarzy, przystrojona je 
no orłem  polskim w miejsce dawnego 
dwug) owego.

Ponieważ uznano słusznie, że gmach 
ten szpeci miasto — w latach przed­
wojennych powstała myśl zupełnego 
przebudowania gmachu ratuszowego 
w raz z wieżą i nasadzenia 4 piętra. 
Rozpisano konkurs, posypały się pro­
jekty, przyjęto wreszcie nieco zmo­
dernizowany projekt śp. prof. Talow- 
skiego. tw órcy kościoła Św. Elżbiety. 
W  r. 1914 miano już przystąpić do bu 
dowy kosztem około 1 milj. kor., przy 
gotowano już rusztowania — niestety 
wybuch wojny zburzył cały plan. Po 
wojnie czasy i prądy zmieniły się. Po  
ważni architekci są zdania, że projekt 
dawny nie odpowiada architekturze 
naszego miasta — a co  najważniejsze 
wykonanie projektu kosztowałoby gru 
be miljouy, na co miasta naszego nie 
stać.

Tak więc i to tylko dzięki trosce o 
głowy przechodniów skończy się na 
nowem otynkowaniu, co trochę bę­
dzie razić, wobec starego tynku gma­
chu z przed lat kilku — a wykończe­
nie wieży i tarcza świetlna zegaru d o  
zostanie zdaje się nadal uchwałą, cze 
kającą na lepsze czasy. sz.

<
Kurs trzyletni. Prace dyplomowe, z działu 
ekonomicznego, handlowego, przem ysło­
w ego, bankowego, transportowego, ubez­
pieczeniowego. Przy \YSH w yższy  kurs 
pedagogiczny (roczny) i w yższy  kurs 
dziennikarski (roczny).

— Byli w ychowankowie 7;»kladów ks 
Markiewicza Bronisława w Miejscu Pia­
stowem proszeń1 sa o składanie swoich 
adresów "a ręce kolegi Józeta Goldfelda

1 Lwów , ul. Marszałkowska 1, Uniwersytet.

— Wicewojewoda p. Jan Drchdale- 
wicz przerwał swój urlop i objął w  
dniu dzisiejszym urzędowanie.

— Zarząd Obwodowy Funduszu 
Bezrobocia we Lwowie zmienił adres 
i urzęduie obecnie przy ul. Listopada 
12 (Dom Emigracyjny).

— Rozprawa prasowa Drzeciw 
„Dziennikowi Ludowemu", w  snra-

,w;ie karnej przeciwko redaktorowi od

powiedzialnemu „Dziennika Ludowe­
go" w e Lwrowie, oskarżonemu przez 
b. komisarza rządowego Kasy Cho­
rych we Lwowie, obecnie adwokata w 
Rzeszowie Józefa Nadzieję o w ystę­
pek obrazy czci drukiem, popełniony 
obwinieniem o szpiegostwo na rzecz 
Atistrji, odbędzie się dziś 8 bm. w  Są­
dzie Apelacyjnym w e Lwowie dalsza 
rozprawa, na której ma być przepro­
wadzony dopuszczony przez Sad z u- 
rzędu dowód ze świadków prof. dr. 
Stanisława Kota i gen. w st. sp. doc. 
dra Mariana Kukiela. Jak wiadomo, 
w I instancji odpc wiedzialny redaktor 
„Dziennika Ludowego" został zasą­
dzony na 6 tygodni aresztu z zamianą 
na 420 zł. grzywny.

— Sprzedaż koni woiskowych.
Ogłosz >na przed kilku Jmarm eorze-

Ich akcje strajkowe.
Nie zawsze „małopolsko“-endccki 

„Kurier Lwowski" zwalcza strajki ro­
botnicze. Na taka pryncypjalność ich 
nie stać.

Jak to było przed kiiku tygodniami, 
kiedy PPS. C. K, W. podjęła we Lwo­
wie strajk pracowników miejskich, 
nieuzasadniony z punktu widzenia e- 
konomicznego, niepopularny w ma­
sach robotniczych i wrysoce szkodzący 
jptąfesołn gminy, a zatem mteresom 
zbiorowym całego społeczeństwa 
lwowskiego. W tedy zgromadzenie 
strajkujących uchwaliło naw et podzię­
kowanie „K urierków " lwowskiemu za 
życzliwe poparcie ich roboty. Ale wte 
dy chodziło o  strajk polityczny, — po 
w tarzam y, — szkodliwy dla intere­
sów ogólnych! No i ..Kurjer" endecki 
me stoi na usługach Magistratu, ponie 
waż nie otrzymuje stam tąd zamówień 
i anonsów.

Ale gdy chodzi o sf-raik, wymierzo­
ny przeciwko szkodnikom z obcych 
koncernów, w tedy „Kurjer Lwowski" 
bardzo pryncypialnie zwalcza robotni 
kćw  i łączy sie z frontem Gomrów i 
Kostryniów. Bo jest za to płacony!

Mądrej głowie dosyć!

daż w ybiakow anych koni wojsko­
wych odbędzie się w dniach 16 i 23 
września b. r. (na targowicy końskiei 
we Lwowie). Początek o godz. 8. W 
licytacji mogą wziąć udział w szyscy 
obywatele, mepozbawieni praw a za­
wierania umów. Komenda miasta we 
Lwowie.

= n =
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P R Z Y S P O S A B I A  GOSPODARCZEGO
Ul ćŁÓ'Wn£J 5ŻK0Lf GnjpoDflSCZtJ ŻEŃSKIEJ w SNOPKOU.ME 
OD I go  P A Ź D Z I E R N I K A  193’ ROKU
obejmujący w szystkie działy gospodarstwa  
dom ow ego: gotowanie zwykle, wykwintne, 
dietvczne, piekar.-two, cukiern ctwo, pranie 
zwykłe i chem.czne. porządki domowe, 
napra vki z cerowaniem precezvinem. szycie 
i krói. — Wpisy oo dnia 21 w rześn ia  
pr.yjmuic, informacji udziala: Pyrekc-ei
G łiw n e j S zk o ły  G ospodarczej Żapfck e] 
w S r o p k c w ie , p oczta  LWÓW, Nr. te k  1-87.
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— Zderzenie tramu aju z wozem.

W czoraj wieczorom na ul. Słonecznej 
tramwaj , 9“ najechał na wóz. powo­
żony przez W ładysława Partykę. Wo 
źnica wskutek zderzenia zleciał z  wo­
zu i potłukł się ciężko.

—  7ły pies nie jest dohry! Przeko­
nała się o  tern Zofia W ytrycka, którą 
wczoraj na Sygniówce pokasał dotkli 
wie a złośliwie pies Emanuela Singt- 
ra. Rany były groźne i W ytrycka mu 
siała udać się na Pogotowie ratunko­
we.



Iw . Obr. Kresów Zach.
w sprawie oojkotu Gdańska.

W dniu L3 sierpnia br. Senat Wol­
nego Miasta Gdańska złożył na ręce 
Pana Komisarza Generalnego R. P. 
w Guańsku oświadczenie treści nastę­
pującej:

„Ożywiony chęcią przyczynienia się 
wszystkiem, co leży w  jego mocy do 
poprawy * stosunków między Gdań­
skiem i Polską i zw ażyw szy, że 
Gdańsk d Polska są ściśle związane 
traktatami, Senat W olnego M iasta o- 
świadczą, iż jest zdecydowany energi 
cznie przeciwdziałać na swetn teryto­
rium wszelkiej propagandzie ekonomi 
cznej, skierowanej przeciwko firimun 
polskim i wytworom  pochodzenia pol­
skiego, jako też użyć swej powagi ce­
lem zapobieżenia czynom i przeja­
wom nieprzyjaznym, skierowanym 
przeciwko osobom pochodzenia lub 
obyw atelstwa polsk'ego“.

Oświadczenie to zostało przez Rząd 
Polski przyjęte do wiadomości jako 
zapewnienie, iż władze Wolnego Mia­
sta zerw ą z dotychczasową taktyką 
tolerowania gwałtów jawnych, skiero­
wanych przeciwko Polsce i polskiej 
ludności Gdańska. W  ten sposób osią­
gnięta zostałaby częściowa realizacja 
hasła, będącego naczelnym postulatem 
prowadzonej od kiiku miesięcy przez 
Związek Obrony Kresów Zacbodmch 
akcji bojkotu gdańskich uzdrowisk, to 
warów i instytucyj. Zdrowy i solidar­
ny odruch całego społeczeństwa pol­
skiego nie pozostał bez rezultatów. 
Gdańsk po raz pienvszy od lat 12 zo­
stał zmuszony 'do zrozumienia i przy­
znania, iż warunkiem jego pomyślności 
gospodarczej może być tylko lojalne 
oparć:e się o Polskę.

Dalecy jesteśmy od optym istyczne­
go poglądu, iż złożone pod naciskiem 
gospodaiczytn konieczności oświadczę 
nie Senatu Wolnego Miasta Gdańska 
zamyka ostatecznie erę sprzecznych 
z naturalnym układem stosunków, nie 
poczytalnych wystąpień, dyktowanych 
czynnikom gdańskim przez berlińskich 
przedstawicieli niemieckiego imperiali­
zmu i szowinizmu. Nie mniej jednak 
chcemy widzieć w tern oświadczeniu 
przejaw zwycięstwa zdrowego roz­
sądku nad dotychczasowem rozwy­
drzeniem antypolskiem. To też po­
wstrzymujem y się od dalszych zamie­
rzonych kroków akcii bcIkotow'ej, ba­
cznie natomiast śledzić będziemy, w 
jaki sposób władze Wolnego Miasta 
realizować będa obecne zapowiedzi o 
zapewnieniu istotnego równouprawnie 
ia na terenie Gdańska obywatelom 
polskim oraz osobom narodowości poi 
skiej. Te>śli zapowiedzi te okaża sięfra 
zesoin, pozbawionym treści istotnej, 
nie wątpimy, iż solidarna wola społe­
czeństwa pińskiego potrafi w  sposób 
znacznie ostrzejszy niż dotąd przypo­
mnieć władzom Wolnego Miasta sło­
wa złożonego przez nie w dniu 13 bm. 
oświadczenia.
Zw iązek Obrony Kresów Zachodnich,

Fiało i brudno tecizą ludzie 
w  Rosji.

Zgodnie z faktami podanemi przez 
czasopismo „Leningradskaja P raw da11 
— pożywienie wydawane przez ku­
chnie kolektywów zawiera 600 ualo- 
ryj zamiast 1500. Jest ono gotowane 
w nocy, w ydaw ane około godziny 6 
rano, a SDOżywane w  czasie polucLnio 
wrej p rzerw y w  pracy, Zarówno smak 
racyj żywnościowych, jak ich rozma­
itość pozostawia dużo do życzenia.

W dalszym magu gazeta nadmienia, 
iż w kuchniach kolektywów iekcewa 
ży się najprymitywniejsze zasady hi­
gieny, nie mówiąc już o opiece lekar­
skiej. k tóra wogóle nie istnieje. W  
jadłodajni „Sztandar P racy11 nr. 1 w  
Leningradzie daje się odczuwać do­
tkliwy brak talerzy. Widelców wogó­
le niema w  użyciu. C ery  posiłków 
zmieniają sie z każdym dniem, a ajże- 
by móc kupić kawałek chleba — tirze 
ba uzyskać pozwolenie specjalnego 
urzędnika. Wszedizie. króluje brud d 
niechlujstwo '

UwJnieiie z w nla za §20 zł.
Do mieszkańca wsi Kujcze (pow. Ra 

wa Ruska) W asyla Pistuna, przybył ja | 
kiś osobnik. Opowiedział on, że przy- 1 
byw a w sprawie syna Pistuna — Fed 
ka, który mieszkał w  Rosji Sowiec­
kiej. Według jego opowiadania Fedko 
nielegalnie przedusiał się do Polski i 
tu został ujęty przez policję i osadzo­
ny w  Brygidkach we Lwowie. Uwol­
nić go można stamtąd za kwotę 500 
złotych. Stary Pistun pożyczył z tru­

dem od sąsiadów żądaną kwotę i w y­
jechał z owym osobnikiem do Lwowa. 
Tu poszli ooaj do jakiejś restauracji. 
Osobnik ten wziąJ od Fistuna kwotę 
140 zł. i oświadczając, że idzie do za­
rządu więzienia, zostawił Pistuna sa­
mego w szynku. Pistun czekał olugo5 
ale „pośrednik11 wogóle już nie wrócił, 
oszukany wieśniak udał się więc z 
skarga na poFcję. Za oszustem wszcze 
to poszukiwania.

lerznkz® poduś; u w rekich oszusta

Jlw ars kom. Balickiego.
Dotychczasowy kierownik brygady 

przestępstw  kryminalnych lwowskiej 
policji śledczej kom. Balicki objął w 
dniu wczorajszym stanowisko zastęp­
cy naczelnika Urzędu śledczego przy 
Komendzie wojewódzkiej P. P. we 
Lwowie po Kom. Feduniszynie, który 
zosiał czasowo urlopow-any.

Kom. Balicki znany jest jako jeden 
z najlepszych w Polsce znawców i 
praktyków techniki śledczej, dowodem 
czego jest powierzenie mu przez Cen­
tralę służby śledczej spraw specjalnej 
wagi.

W  swoim czasie znane by to nazwi" J 
sko b. urzędnika kolejowego Agenora 1 
Schómthalera (Dekerta 21), który zaj­
mował się naciąganiem ludzi Dod pre­
tekstem wyrabiania posad. Obecnie na 
zwdsko to  w ypłynęło znów na wido- 
w ię przestępstw  dokonanych w e Lwo­
wie. Tym  razem Schothaler w ystąpił 
jako agent handlowy. Sprzedawał po­
duszki lecznicze napełnione substancją 
radową. Jedną taką poduszkę kupii od

Schontlialera R yszard Peszko (Kaspra 
Boczkowskiego 18), płacąc za nią 295 
złotych. Nabywca przekonał się w 
krótkim już czasie, ze jego cudowna 
poduszka żadnych leczniczych własno 
ści nie posiada. Zwrócił się więc do 
Schontlialera z pretensją a ten obiecał 
mu wymienić poduszkę na inną —lep­
szą. Zabrał Peszce poduszkę i znikł 
razem z nią i pieniądzmi. Obecnie po­
szukuje go policja.

Tajemnicze znikniecie chłopca
,w y c h o w a w c ą " .u . 9i

W  swoim czasie Stanisława Plewiń­
ska z W andalina koło Sieradza oddala 
swego 6-Ietniego 1 nieślubnego synka 
Józefa na wychowanie mejakiemu An­
toniemu Radziejowskiemu, mieszkają­
cemu w Ł odzi. Gdy przez dłuższy 
czas nie otrzym ywała żadnej wiado-

! mości o synku, wybrała sie do Łodzi, 
i i stwierdź la, że Radziejowski razem 

z jej synkiem znikł bez śladu. Donio­
sła o tern policji, która wszczęła zaraz 
energiczne dochodzenia. Przypuszcza 
się, że Radziejowski jest handlarzem 

> żywym towarem.

Nauka śpiewu

Z SALI SĄDOWEJ.

E p i l o g  K o n g r e s u  U .  0 .  K .  w  W i e d n i u
Po ustaleniu pytań w rozprawie prze 

ciwko 6 ukramcom, oskarżonym o 
zdradę główną przez branie udziału w 
kongresie w Wiedniu — dalszy ciąg 
rozprawi odroczono do dnia wczoraj­
szego.

W czoraj miał przemawiać prokura­

tor i obrońcy.
Ponieważ atoli z powodu spóżimnej 

pory nie można było odwołać w yzna­
czonej na wczoraj rozpraw y o dzie­
ciobójstwo, rozprawę przeciw Pełeń- 
skiemu i tow. odroczono do piątku 
9 bm.

Uniewinnienie dzieciobójczyni.
Trybunał Sądu przysięgłych w e 

Lwowie pod przewodnictwem s. Sle- 
zanowskiego rozpatryw ał w  dniu wczo 
rajszym spraw ę 21-letniej służącej u 
gr. kat. proboszcza w W arężu Wsi ks. 
Gauka, niejakiej Paranji Lesiuk, która 
w maju b. r. udusiła bezpośrednio po 
porodzie zdrowo urodzone dziecko, po 
czem zakopała je wr gnoju w chlewie. 
Dziecko to było owocem nieślubnego 
stosunku dziewczyny z jakimś mło­
dym  osobnikiem, który przebywał w 
W arężu na wakacjach.

Oskarżona broni się tem, że po-

czuwszy bóle porodowy udała się do 
chlewa, ażeby się z tem ukryć, i tani 
zupełnie nieumyślnie przykryła nowo­
rodka słoma, wskutek czego dziecko 
udusiło się.

Po pizesłuchaniu świadków oraz 
przemówieniach prok. Ogonowskiego 
i adw. dr. Federa, na podstawie w er­
dyktu przysięgłych, którzy 11 głosami 
na 1 zanrzeczyli winie oskarżonej — 
została Paranja Seniuk uwolniona od 
wffriy i kary.

* = rU =

A K A D E M I C K A  26.

Upadek robotnika z dachu.
W czoraj przy Drodze Kizyw'czyc- 

kicj w  domu 1. 375 własności Ksawere­
go Przybylskiego, zdarzył się nieszczę 
śliwy wypadek. Dach tego domu po­
krywano właśnie blachą. W  pewnym 
momencie z daelni, z wysokości 4 m. 
spadł zajęty przy robotach blachar- 

i skich robotnik Józef Szkwarek. Do­
zna! on -wielu potłuczeń. W ezwano 
więc natychmiast pogotowie ratunko­
we, które udzieliło Szkwarkowi pierw 
«7pi nomocy.

m poslenmkowag1? 
w  słiiibie.

W czoraj post. P. P  S o w a  Jan do­
konując rewizji u Franciszka Pikusa, 
został przez tegoż napadnięty, wobec 
czego — broniąc się bagnetem — zra­
nił lekko Pikusa w  lewą rękę. Pikusa 
po zaopatrzeniu pozostawiono w opie­
ce domowej

swajzisż w  spółdzielni 
webowej.

W czora.iszej nocy złodzieie dostali 
się do lokalu spółdzielni wojskowej 
przy ui. Czarnieckiego' 7, gdzie znaj­
duje pomieszczenie hurtownia tytonio­
wa nr. VII. Zabrali oni kwotę 1.200 zl. 
w bilonie, ponadto spakowali do 4-c'u 
worków wiele towaru tytoniowego.

W  trakcie kradzieży musieli z rodzie 
je zostać czemś spłoszeni, gdyż ucie­
kli, porzucając worki z wyrobami ty­
toniowymi przed drzwiami hurtowni.

Policja śledcza podjęła pilne poszli- 
kiwanie sprawców kradzieży.

Lw ow scy włam ywacze

Malowniczy cnór.

Piękne są stroje wieśniaczek Zelandii kerke podczas uopisu na koncercie w Ha-
(w południowej Holandii). —  Na ilustracji dze.
nasiej widzimy chór dziewcząt z Kouder-

w  Żółkwi.
UUeglcj nocy do składnicy Kółek 

Rolniczych w Żółkwi dostali sie w ła­
mywacze. Rozpruli oni sys remem far­
tuszkowym kasę składmcy i wyjęli z 
wnętrza pieni \dze w kwocie 4.0uu zł. 
Po dokonaniu w kimania spraw cy bez 
śladu znikli. Wdrożone pizez policję 
żółkiewską dochodzenia w ykazały nie 
zbice, że włam ywacze pochodzili ze 
Lwowa. Tutaj więc rozpoczęto poszi 
klwarńa za tymi, którzy cbłowiii sm 
w Żółkwi.

Handlarz drobiu ofiarą 
morderstwa.

Gródek jagieł. (Tel. wŁ) Wczoraj 
nad ranem na gościncu między Staw- 
czanami a Lubieniem Wielkim, powiat 
Gródek Jag'°k, został zastrzelony 
Iwan Flirny, łat 29, zain. w Komarnie, 
który jechał z drobiem do Lwowa. 
Wyjechał on z dumu w kieirunku Lwo 
w a o godz. 2.30 a o 6-tej przejeżdża­
jące furmanki natknęły się na jego 
zwłoką leżące we krwi obok wozu. 
Dochodzenia w toku.
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BRAKI PIENIĘŻNE w  14 GMINACH.
Przeprowadzone przez jarosławski 

wydział powiatowy lustracje urzędów 
gminnych w ykazały w 14-tu gminach 
powiatu większe i mniejsze braki, w 
kasach gminnych. W wyniku śledz­
twa okazało się, że naczelnicy tych 
gmm, względnie upoważnione organy 
poborowe nie odprowadziły do kasy 
skarbowej kwot ściągniętego państwo­
wego podatku gruntowego. Brakujące 
w ten sposób kwoty sięgają kilku ty­
sięcy zł. W czterech wypadkach, szko 
dy zostały pokryte przez naczelników 
gmin. W innych wypadkach toczą się 
dochodzenia sądowe, a wydział po­
wiatow y dokłada starań, aby zarządy 
gmm, względnie płatnicy podatków 
nie zostali poszkodowani.

Braki te  usiłują tłumaczyć organa 
poborowe pomyłkami w inkasowaniu 
pieniędzy i zapisywaniu ściągniętej go 
tówki do ksiąg, a także używaniem 
ściągniętego podatku na potrzeby 
gminne.

We wszystkich wypadkach zawiado­
miono natychmiast zainteresowany 
urząd skarbowy, a także skierowano 
sprawy na drogę sądową.

KOŚCIEC JELENIA PRZEDHISTO­
RYCZNEGO.

Z Jarosław ia donoszą: Wczóraj
przy wydobyw aniu torfu w majątku 
Chłopice dra Marjana Lisowieckiego, 
wykopali robotnicy pokruszony na 
części kościec, należący przypuszczal­
nie do jelenia przedhistorycznego. Ro­
botnicy wydobyli zupełnie n euszko- 
dzoną czaszkę z pełnem uzębieniem, 
osobno zaś rogi

RUCH TURYSTYCZNY 
W ZALESZCZYKACH.

Z Zaleszczyk donoszą. Ruch turysty 
czny wykazał do końca siepnia br. zna 
czną zwyżkę w porównaniu do lut 
ubiegłych. Oddział zaleszczyckj Podoi 
skiego Tow. Turystyczno - Krajoznaw 
czego zarejestrow ał w tym okresie 
7427 wycieczkowców, z czego na są­
siednia Rumunię przypada 2019 osób. 
W okresie wakacyjnym były w  Zalesz 
czykach czynne dwa schroniska

OBFITY ZBIÓR JABŁEK. ŚLIWEK 
I WINOGRON.

czaj pomysłowo urządzoną tajną gorzel 
nię u Teodora Iiandży, -kolonisty z 
Wołynia, rei. prawosławnej. W  czasie 
rewizji w domu Handży skonfiskowano 
bardzo pomyślnie sporządzony koc;o- 
łek na pędzenie wódki, dwie beczki 
wódki itp.

Organa kontroli skarbowej w Brzc- 
źanacli prowadzą w dalszym ciągu 
śledztwo w śió j kolonistów praw osła­
wnych z Wołynia, którzy zaczynają za 
kładać tajne gorzelnie na tut. terenie.

WŁAMANIE DO SKŁADNICY KÓŁEK 
ROLNICZYCH.

Z Żółkwi donoszą; Dziś w nocy nie 
znani sprawcy dokonali włamania do 
lokalu kasowego składnicy Kółek Roi­
li czych w Rynku, gdzie po rozbiciu 
kasy ogniotrwałej skradli 500 zł. w 
gotówce. W iamywacze pozostawili na 
miejscu dorobiony klucz, przy pomo­
cy którego dostali sie do lokalu skład­
nicy Policja prowadzi energiczne do­
chodzenia celem wykrycia w łam yw a­
czy.

60-LECIE STRAŻY POŻARNEJ 
W SANOKU.

W  niedzielę, dnia 4 bm. obchodził 
Sanok 60-letni jubileusz istnienia Miej­
skiej Ochotniczej S traży Poż. połączo­
ny ze zjazdem Ochotn. Str. Okr. Sano- 
ck'ego. Delegatów i gości powitał bur­
mistrz m. Sanoka Malawski. Pu rapor­
cie drużyn, odebranym nrzez insp. woj. 
Malop. Zw. Straży Pożf-Błaszyka i po 
nabożeństwie, starosta sanocki p. dr. 
Skwarczyński dokonał aktu dekoracji 
k!lku zasłużonych członków straży me 
dalami zasługi. Żywe zainteresowanie 
publiczności w yw ołały ćwiczenia kon­
kursowe strażackie na stadjonie PW., 
wykazujące niepospolitą sprawność tu­
tejszych drużyn. Wspólny obiad i za­
bawa taneczna zakończyły uroczysto­
ści.

NOWY MOST W CZORTKOWIE.
Przed kilku tygodniami Dyrekcja 

Kolei Państw owych w  Stanisławowie 
przystąpiła do budowy nowego żela­
znego mostu kolejowego w CzoUku- 
wie, na Serecie, od strony BiatoPożni- 
cy. Prace .są już tak posunięte, żc 
most oddany zbstanie w najbliższych 
dniach do użytku.

Nędzne życie 
robutnlkow w  Anglii.

Liczba bezrobotnych w Anglji, nie li­
cząc robotników strajkujących, wzro­
sła ostatnio o 200.000 i wynosi dzisiaj 
w raz  z rodzinami i z dziećmi przeszło 
3 miliony osób. Ankiety przeprowa­
dzane wśród bezrobotnych stw ierdza­
ją. iż żywią się oni naegał. tylko Chle­
bem, m argaryną I hematą. Do rzadko­
ści należy potrawa mięsna chociażby 
raz w tygodniu.
v Nie lepiej dzieje sie robotnikom pra­
cującym. Ogłoszony ostatnio raport 
generalnego inspektora przemysłu w łó 
kicnniczego za 1931 rok, stw ierdza u- 
rzedowo grozę warunków pracy w  tej 
dziedzinie przemysłu. A wiec w nie­
których fabrykach pończoch w Nottin 
gham chłopcy w wieku 14—16 lat pra 
cowaii no 74 godziny tygodniowo — 
w East Lancashire kobiety 3 dziew_czę 
ta zatrudnione były przymusowo od 
siódmej godziny rano do ósmej w ie­
czór, — w fabryce bielizny pościelo­
wej w Kent chłopcy i dziewczęta w 
ciągu kilku tygodni pracowali po 14 
godzin dziennie. Możnaby przytoczyć 
kilkadziesiąt podobnych przykładów 
wymienionych w raporcie inspektora

Mimo nader uciążliwych warunków 
pracy, robotnicy zatrudnieni otrzymu­
ją bardzo nędzne pobory, które z mie­
siąca na miesiąc ulegają obniżkom. 
Podczas gdy setki tysięcy mężczyzn 
pozostają bez pracy, w zrasta nodażna 
młodocianych i- na kotuety, które za­
zwyczaj mato interesują się ruchem za 
wodowym i łatwiej zgadzają się na 
głodowe zarobki. W skutek w szyst­
kich tych przyczyn, poziom życia an­
gielskiej klasy robotniczej obniża się 
w zawrcitnem tempie.

is p ć łza w e d m d w o  kobiety.
Ostamemi czasy napływ kobiet do 

wszelkiego rodzaju w arsztatów  pracy 
jest stosunkowo znacznie większy, a- 
niżeli mężczyzn. Jeżeli wziąć ostatnie 
pięciolecie, to °d r. 1927 liczba męż­
czyzn. utrzymujących się z pracy na­
jemnej w zrosła do chwili obecnej o
11.7 proc. (z Ł54S tys, do 1.729 tys.). 
gdy kobiet o 16,3 proc. (z 664 dc 77^ 
tys.). Przytem  okazuje się. że bezro­
bocie wśród mężczyzn stale jest więK 
sze, aniżeli wśród kobiet. Tak więc na 
100 mężczyzn i kobiet, żyjących z pra 
cy najemnej, w r. 1927 bezrobotnych 
było mężczyzn 9, kobiet 8, w  r. 1928 
8 i 5, w r. 1929 — 5 i 4. w  r. 1930 —
7 i 6, w r. 1931 — 12 i 8 i w r. 1932 — 
14 i S. Dla poszczególnych dzielnic sto 
sunki układaja się w ten sposób, że w 
woj centralnych mamy 16 bezrobo­
tnych mężczyzn i 12 kobiet, we wscho 
dnich — 11 i 6, w  zachodnich 16 i 6 i 
w południowych — 10 i 2.

Prosie arytm etyczne obliczenie do­
wodzi. że gdyby kobiety zastąpić męż 
czyznami- to nictylko nie byłoby bez­
robocia wśród mezczyzn, ale nawet 
ftoczuwanoby pewien — i to dość zna 
czny — brak rak roboczych.

OczyvTiście jest to niemożliwe, ka­
żdy bowiem ma prawo do pracy, a ko 
biata staje się poważnvm konkuren­
tem nictylko dlatego, że moiże i chce 
woigóle pracować, ale przedew szyst- 
kiem dlatego, że jest ceteris paribus 
mniej wymagająca. W  okresie kryzy­
su jest to' wzgląd nader w ażny i naw et 
do pewnego stopnia, jak widzimy, de­
cydujący. Dzieje sic tuk nictylko w  
dziedzinie pracy fizycznej, ale i biuro­
wej. 1 ak np. stanowisko gorzei pła­
tne. do 203 zł. -nieslęczme, obsadzone 
są przez mężczyzn w  ilości 9 4 proc. 
ich ogólne-' ilości, kobiet zaś 17.6 proc, 
od 200 do 400 zł. — mężczyzn 31,6 
proc., kobiet — 40.6 proc., i 400—600 
zł. — mężczyzn 27,3 proc., kobiet — 
29.9 proc. Tym sposobem lepiej płatne 
stanowiska pozostają dla mężczyzn
31.7 nroc, dla kobiet tylko 11,9 proc. 
Nic dziwnego, że kryzys ruguje prze- 
dewiszystkiem droższego pracownika, j 
a na tern traca męaczytzfil. gyskuia ko- 1 
biety.

Z Zaleszczyk aonoszą Zbiory jesienne 
owoców w tym roku sa obfite. Dopi­
sały przedewszystkiem jabłka i śliwki. 
Mniej udał się zbiór gruszek, zwłasz­
cza deserowych odmian francuskich. 
Także zbiór winogron zwiększył się, 
co spowodowało na rynku miejsco­
wym znaczną zniżkę cen winogron ru­
muńskich. Spodziewane jest w Zalesz 
czykach zupełne wstrzymanie importu 
winogron z Rumunji.

TAJNE GORZELNIE KOLONISTÓW 
PRAWOSŁAWNYCH.

Z Brzeżan donoszc: W  Perechodach 
koło M ieczyszczowa organa kontroli 
skaibow ej w ykryły  onegdaj nadzwyr •

Ilustracja nasza p rzed sta w i piękny w i­
dok z  tarasu przed kościołem Liceum 

■ Krzemienieckiego na górę królowej Bony  
z ruinami zamku wzniesionego przez Wie! 
kregc Ksieeia .Witolda. Na Lewo widzimy

4 DOMY LUDOWE — JAKO „ODPO­
WIEDŹ TRFVIRANUSOWI“.

Z Kołomyji donoszą: W  Kułaczkow- 
cach obok Gwoźdźca odhyła się uro­
czystość poświęcenia Domu Ludowe­
go, pierwszego z serji budujących się 
czterech domów ludowych, jako ,,Od­
powiedź Trevirannsowi“. Uroczystość 
rozpoczęła się nabożeństwem w  koś­
ciele OO. Bernardynów, poczcm w y­
ruszył pochód. Po dokonaniu aktu po­
święcenia, przemawiali reprezentanci 
władz i delegaci organizacyj społecz­
nych z powiatu. Uroczystości zakoń­
czyły się przedstawieniem amator- 
skiem; W  uroczystości wzięły udział

sobór św . Mikołaja —  dawny kościół Sł. 
OO. Franciszkanów, zbudowany w  . 1606 
przez książąt WiśmowieckicŁ w. stylu ba­
rokowym.

również banderje włościańskie z oko­
licznych wsi, oraz chór im. Monmszki 
z Kołomyji. Akcję budowy Bomow Lu 
dowych prowadzi starosta koł.omyjski 
dr. Nowak.

NOWA SZKOl A.
W  gminie Desz.no koło Rytnanowa- 

Zdroju odbyło się uroczyste poświęcę, 
nie nowego budynku szkoły pow szech 
nej, ufundowanego przez znanego dzia 
łacza społecznego p. Jana Potockiego 
z Rymanowa W akcie poświecenia, 
którego dokonał proboszcz rymanow­
ski ks. kanonik Wolski, wzięli udział 
m. in.: zastępca starosty sanockiego
p. Trznadel, poseł na sejm p Augustyn 
ski, ks. kanonik Grzyb z Klimkówki, 
gr.-kat. proboszcz ks. Wachniamn z 
Królika Polskiego, letnicy zdrojowiska 
rymanowskiego' i tłumy ludności miej­
scowej i z wsi okolicznych, polskiej i 
ruskiej. Procesji asystowała bander ja 
młodzieży ruskiej w barwnych stro­
jach. W kazaniu i przemówieniach o- 
kolicznościowych podkreślono uznanie 
dla fundatora szkoły p. Potockiego, ja- 
koteż fakt przekładnej współpracy lu 
dności poPkiej i ruskiej na terenie miej 
scowym. Uroczystość miała charak­
ter imponujący i nader serdeczny iw y  
w arła na uczestnikach niezatarte w ra­
żenie.

Skąd pochodzi 
„złe spojrzenie11.

Pewne pismo amerykańskie donosi 
o ciekaw em odkryciu. iak;ego doko­
nał prof. Otto Rahn w uniwersytecie 
Cornell. Stwierdził, on , że z krwł lu­
dzkiej, mianuwicie z końca n ale ów i 
z końca nosa wychodzą promienie 
działające zabójczo i one to  mają być 
źródłem owych „uroKow“, jakie spo­
tykam y nictylko w wierzeniach ludo­
wych, ale często i w  postaci niezrozu 
miałych, tajemniczych zdarzeń.

Prof. Rahn wyjaśnia, że odkrycie 
jego znajduje się dopiero w stadjum 
początknwem, jest jednak przekona­
ny, iż problem ten zasługuje na dal­
sze badanie i że może ono mieć

znaczenie dla studiów nao po­
wstawaniem chorób.

Wspomniane pismo amerykańskie po­
daje następujące szczegóły ekspery­
mentów prof. Hahna:

W skutek promieniowania paiłców 
ludzkich jednej tylko osoby w ciągu 
pLciiu minut zniszczone zostały droż­
dże używane do wypieku chleba. Oka 
zało się przytem. .że

rek? prawa działa silniej niż lewa
nawet wtedy, gdy ma się do czynienia 
z mańkutem. Jeżeli chodzi o promie­
nie oczu. przywodzą one na myś! 
„złe spojrzenie*', czyli jak je Włosi 
nazywają „mai occhio1'. Prof. Rahn 
twierdzi, że w szysik;e promienie cia­
ła ludzkiego pochodzą .z krwi i śliny. 
Działanie ich jest bardzo indywidual­
ne, u niektórych ludzi silniejsze, u in­
nych słabsze, a nawet u jednej i tej 
samej osoby podlega ono wskutek 
różnych warunków zmianom.

Fizykalnej natury tych emanucyj 
prof. Rahn dotychczas nie okteślił. 
Przypuszcza on. że mogą być one

odmiana niewidzialnych promieni 
ultrafioletowych,

o falach krótszych niż światło wi­
dzialne Ta hypoteza jest prawdopo­
dobną, gdyż promienie ludzkie przepu 
szczone przez światło lampy kwarco­
wej. zachowują sie fak samo jak ultra­
fioletowe.

Prof. Rahn przypomina odkrycie 
promieni ultrafioletowych, jakie w y­
syłają rosnące rośliny, które stanowią 
przeciwieństwo ludzkich. Te bowiem 
działajg niszcząco, natomiast roślinne 
nodniecaiąco ; budująco.

Sprawa ta w yw ołała spór w świę­
cie uczonych, gdyż niektórzy z nich 
odnoszą się do odkrycia pozytywnie, 
inni zaś negatywnie, Prof. Rahn w y­
powiada się stanowczo za konieczno­
ścią dalszych badań i w ierzy niezbi­
cie, że promienie ludzkie w y ii ierają 
. wpłyWL fizyczny.

Krzemieniec wołyński.
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Czwartek, 8 września.
Lwów. (381) Godz. 11.5S: Sygnał czasu 

z Ohserwat. Astronom, w  W arszawie, 
hejnał z W ieży Mariackiej w  Krakowie. 
12.10: Codzienny Przegląd Prasy Polskiej. 
12.20: Muzyka z płyt grainof. 12.40: Urz. 
komunikat Państw. Inst. Meteor. 12 45:
P. c. muzyki z płyt grarnof. 1325— 15.00: 
Przerwa. 15.00: Komunikat gospodarczy. 
.15.10: Muzyka z płyt gramof. 15.30:
Lwowski kącik L. O. P. P. 15.40: M uzjka
z płyt gramof. i Silva Rerum. 16.4S:
„Wśród książek1* w  oprać. p. Heleny B c- 
yer. 17.00. Koncert solistów  w  w yk. p. J. 
Zubik-a (tenor), p. M. Popow iczów ny (so­
pran) i p. M. Kielarskiego (baryton, attom- 
pan.iu.ie p. T.‘ Seredyński. 18.00: „Tradycje 
napoleońskie w e Francji dzisiejszej'* w ygi. 
dr. M Jedlicki. 18.20: M uzjka taneczna. 
10.10: Rozmaitości. 19.25: Odczytanie pro­
gramu na dzień następny. 19.30: Komuni­
kat Małop. Tow. Zachęty do hodowli koni 
w Polsce. 19.35: Prasow y dz.e;,niK Radjo- 
•vy. 19.45: „W powietrzu, na morzu i lą­
dzie" (lot Kraków—W iedeń —Wenecja)
viryjfł. p. S. Machniewicz. 20.00: K oicert 
w ieczorny w  wyk. orkiestry Filh. War.sz. 
pod dyr. S. Nawrota. 21.20: Słuchowisko  
p. t. „Karaoinierzy** p g .. d‘Arnbra i Lnnna- 
c.y w  oprać. Z. Jachimeckiej. 21.50: Doda­
tek do Pras. Dziennika Radj. 21.55: Komu­
nikaty. 22.00: Muzyka mncczna. 22.40: 
Wiadomości sportowe. 22.50—23.30; Mu­
zyka taneczna z  W arszaw y.

Piątek, 9 września.
Lwów. (381) Godz. 11.58: Sygnał czasu 

z Obserwat. Astronom, w  W arszawie, 
hejnał z W ieży Mariackiej w  Krakowie. 
12.10: Codzienny Przegląd Prasy Polsieiej. 
12.20: Muzyka z płyt gramof. 12.40: imz 
komunikat Państw . Inst. Meteor. 12.45; 
i), c. muzyki z płyt gramof. 13,25— 15.00: 
Przerwa. 15.00: Komunikat gospodarczy. 
15.10: Audycja dla dzieci: „Sanaałek
Sprytniuszka" część II pióra Zofji Bogdań­
skiej .w. oprać. Cioci Ady. 15.25: M u„/ka  
z p łyt gramof. 16.30: Lwowski komunikat 
VI Okręgu Związku Strzeleckiego. !t>.40: 
„W ojczyźnie Czingis-Chana" w ygi. p ż .  
K. Giżycki. 17.00: Koncert popołudniowy 
w  wyk. Filh. Łódzkiej pod dyr. S. Pietru­
szki. 18.00: Odczyt z W arszaw y. 1S.20. 
Muzyka taneczna z W arszaw y. 19.15: Roz 
maitości. 19.30: Odczytanie programu na 
dzień następny. 19.35: Prasow y Dziennik 
Radjowy. 19.45: „Chako — jairo obiekt 
sporu boliwiisko-paragwajskiego" w ygi. 
dr. A. Dudziński. 20.00: Koncert symfoni­
czny ze studia w  w yk. orkiestry Filhar. 
Watrsz pod dyr, G. Fitelberg* i Z. Drze­
wiecki (fortepian). 20.40: Felieton m uzy­
czny p. t. „Pielgrzymki muzyczne" w ygł. 
dr. Alicja Simociówna. 20.55: D. c. Kon­
certu. 21.50: Dodatek do Pras. Dziennika 
Radj. 21.55: Komumkaty. 22.00: Muzyka 
taneozna. 22.40: Wiadomości sportowe.
22.50—23.30: Muzyka taneczna z W arsza­
w y.

Ud sezem iessenif.

Oto ostatni model paryski na zbliżająca 
się jesień. Całość doprawdy zachwycająca.

S z a n u je s z  z d r o w ie ,  c z a s  i  p i e n i ą ­
d z e , p o d r ó ż u ją c , w y s y ła j ą c  'is ty  
&  £> i  to w a r y  s a m o lo ta m i .  &
f  n fo r m a c ie  i  b i l e t y : T e l, 4 5 -7 1  

i  2 9 - 5 6  i  b iu r a  p o d r ó ż y .

M ISTRZOSTW A TENNISOW E LW OW A.
W e a torek rozpoczął się na kortacn 

LKT turniej lennisow y o m istrzostwo 
Lwowa. Rozegrano szereg gier w II klasie 
pań i panów, które aały bardzo ciekawe 
wyniki.

I tak: jeden z rozsławionych graczy
Kołcz Ił z LK1 po swoich sukcesach w  
W arszawie i Kiakowie przegrał z Tennen- 
baumem; diugi rozsławiony zawodmk Ku- 
stanowicz (Pogoń) ciężko w yw alczył zw y  
cięstwo z  Kotowiczem.

Wyniki techniczne: FM, Tennenbaum
(KTj—Kołcz ii (LKT) 7:5 2:6 6:4, Górniak 
(Cz)—Solaw ski (L) 6:4 6:3, Mej (LKT)— 
Meisels iKT) 3:6 6:1 6:1, Knopf (KT)— 
Frenkeł rP) 6;3 10:8, Mozdzierz (L)—W o- 
lariski (P) 6:1 6:4, Kuchar Zb. (TKT)— 
Scheier (KT) 6:2 6:1, Jabłoński (AZS 
Lw.)—Menkes (K P  6:1 6:3, Loewenherz 
(KT)—„Oksza* (AZS Kr.) 9:7 6:2. Kusfa-
lmwicz (P)—Kotowicz (L) 6:2 8:6. Kuchar 
(TKT)—Moździerz (L) 6:1 13:11, Sołtysik  
(LKT)—Bombach (KT, 3:6 12:10 6:3.

Parne: O lszewska (L)—Neum anowi (Cz) 
6:3 7:5, Ghilewska (TKT)—Scnotzówna
iKT) 6:2 6:1. Olszewska (L)—Chilewska 
(TKT) o :2 9:7.

I. ki. panów Kustanowicz (P) — De 
Troyes (LKT) 6:2, 6:8, 6:2.

II. ki. panów Stenzel (P)   Lerski
(LKT) 6:4, 7:5. Knopf (KT) — Bucz- 
kiewicz (L) 6:2, 8:6. Jabłoński (AZS. 
Lw.) — Górawski (AZS) 6,3, 6:1). Ló- 
wenherz (KT) — Benczer (KT) 6:2, 
13:15, 6.2. Tennenbaum (KT) — Gór­
niak (C z) 6:2, 6:2. Kustanowicz (P) —- 
W ahl (LKT) 8:6, 6:1.

NIEUDANY REKORD ŚW IATOW Y 
K U SO U N SklE G O

Sprawa zaniedbania przez Belgijski 
Związek Lekkoatletyczny przesłania do 
Los Angeles protokołów dla uznania re­
kordu Kusocińskiego w  dalszym ciągu me 
schodzi z szpak prasy belgijskiej. S,zc?e- i 
golnie atakowani są trzej członkowie Bel- I 
Śliskiego Związku Lekkoatletycznego, któ- f 
rych niedbalstwo srało się przyczyną nie- I 
w ysyłania  protokołów. Na jesieni praw do- 1 
podobnie walne zebranie Związku w ycią- ; 
gnie z tego powodu konsekwencje w sto­
sunku do tych osób. Trasa belgijska zw ra­
ca uwagę, że niedbalstwo to odbiło się 
przykrem echem w  Polsce, sądzi jednak, 
że, w ięzy  przyjaźni, łączące obydwa na­
rody, są zbyt silne, ażeby można było Bel 
gów  pusądzić o jakąś celow ą robotę na 
niekorzyść Polski. Dlatego też prasa do­
maga się bezwzględnego ukarania wino­
wajców.

OSTATNI DZIEŃ NA „PUŁASKIM**.
W przedostatnim dmu pobytu na pokła­

dzie .Pułaskiego** odbył się na okręcie 
w ieczór kapitański. W ieczór upłynął w  
bardzo miłym nastroju, Skolimowski w  
imieniu drużyny w ręczył kapitanów, oi nz 
pierwszemu oficerowi karykatury olimpij­
czyków . W nocy tewne zamieszanie w y .  
w ołał la łszyw y aiai m jednego z pasaże­
rów, który w ybiegi na pokład z pasem ra­
tunkowym. Na szczęście sprawa się bar­
dzo szybko wyjaśniła.

Przyjazd „Pułaskiego" nastąpi dziś o 
godz. 7 rano do Gdyni.

WYPADEK POLSKIEGO LOTNIKA.
Znany sportowiec krakowski dr. Pio­

trowski udał się samolote u PZL 5 na
kongres alpinistyczny w  Chamonix w e
Francji. W  drodze powrotnej p rzy starcie 
samolo* uległ wypadkowi rozbic.a pod­
wozia Dr Piotrowski musiał wrócić ko­
leją do Krakowa.

ZAWODY LEKKOATLETYCZNE 
KRAKÓW—IW O W .

Dnia 18 b. m. rozegrane zostaną w Kra­
kowie zawody międzymiastowe Kraków— 
Lwów. Do reprezentancn Lwowa brani są 
pod uwagę następujący zaw odnicy. D_uz- 
biaik. I ańcucki, Dube ia, Jakubowski, Ma­
niak. Niemiec, Lichiblau, Podstolski, Sa- 
waryn, Jaworski, ew . Gancarz — z Po­
goni, oraz Śliwak, Englert, Kluk, Murmań- 
czyk, Kaniak, Fedorowski, Rodzj nkiewicz 
— z Sokoła Ostateczny skład reprezen­
tacji zostanie ustaluny na przyszły tydzień 
i uzależniony będzie od formy, iaką w y­
każą zawodnicy na meczu niedzielnym  
Sokół-M acierz—Pogoń.

BOKS.
Jak donosi jedno z pism lwowskich, na 

ostat.iiem nadzwyczajne.m walnem zebra­
niu Polskiego Związku Bokserskiego przy­
wrócono sekundantom pięściarzy amator­
skich prawo rezygnowania z walki w  imie 
niu znajdujących się pod ich opieką za­
wodników przez 'zucenie ręcznika w zgl. 
gąbki na ringu. Dbając jednakowoż o in­
teres zawodników i nie chcąc dopuścić do 
nadużywania tego przywileju, uchwalono 
żądać od sekundantów licencji, którą o- 
trzymać mogą po wykazaniu się odpowied 
niemi kwalifikacjami.

P ow yższa uenwała PZB jest niezwykle 
celow ą i uchroni w alczących bez św iado­
mości zawodników od niejednokrotnie zgu­
bnych nasłępstw walki.

Mniej celową i pochwały godna inowa- 
cję wprowadził do pięściarstwa zawodu.k 
Czarnych — Moczko, który w  czasie od­
bytej w  niedziele walki z Patraiem (Le- 
chja) podobno pokąsał sw ego przeciwnika 
bardzo dotkliwie. W edle niesprawdzonych 
wiadomości, miano Patraia z tej przyczy­
ny odw ieźć do szpitala. Patraj wygrał od­
nośną w alkę techn. k. o.

POGOŃ WYJEŻDŻA DO RUMUNJI.
L igow i di użyna Pogoni wyjeżdża w  naj 

bliższa sobotę do Czerniowiec. gdzie w  
dniach 10 i 11 b. m. rozegra dwa mecze 
z tamtejszą Polonią i Makkabi.

NAJBLIŻSZY PROGRAM PIŁKARSKI
przedstawia się nasłepujaco;

O m istrzostw o Ligi grają: w e Lw ow ie: 
Warta—Czarni, sędzia p. Strączek; w  Kra 
kow ie: Ctacovja—Garbarnia, sędzia p.
Rettig, iv Ł odzi. ŁKS—Polonja. sędzia p. 
Arczyński: w  W arszaw ie; Legia— Wisła, 
sędzia p. M arczewski.

O w ejście do Ligi grają; w  Kiakowie: 
Podgórze—1FC; w Poznaniu: Legja—

.TSG ; w  Przem yślu. Unia—Polonja i w  
Brześciu: 76 p p.— i  dyon samoch.

NA ZAWODACH PŁYWACKICH 
W  Ma LMO

panna isberg ustaliła nowy szwedzki re- 
.rord pływacki n* 200 m. osiągając czas 
3;0S.S

Wielcy ludzie w notatniku rzeźbiarza,
Rzeźbiarz Gustinus Ambrozi, który 

znal i modelował w  swem życiu bar­
dzo wielu znakomitych ludzi, opowia­
da pewnemu dziennikarzowi ciekawe 
anegdoty na temat spotkań i rozmow 
z nimi.

Klimt, Sohiele, Wildgans, Egger- 
Lienz, byli jego przyjaciółmi. „Znalem 
— rowiiada Ambrozi — P iotra Aiten- 
berga, Strindberga, Verhaerena, Stre- 
semanna, Seipla. Brianda Clemence­
au Sami wielcy! Pewnego razu zapro­
ponowałem Clemenceau, by spędził ze 
mna lato w  Kitzbuhel. — A co tam 
jest? — zapyitał Clemenoeau. — Spo­
kój! — odpowiedziałem. — Na ten luk 
sus mogę sobie pozwolić dopiero po 
śmierci — odrzekł wielki polityk.

Ambrozi obserwował z zaintereso­
waniem swych znakomitych znajo­
mych 4 czynił nieustannie zapiski. k+ó 
rych nie ogłaszał. Dopiero po śmierci 
swych sławnych mudeli może to uczy 
nić, gdyż niezawodnie za życia byłby 
ich tern rozgniewał. Nikt nie chce być 
przeniknięty, a  ja — powiada Ambro­
zi — przejrzałem  wszystkich. Kto 
stworzy ! przeszło Pięćset biustów, zna

praw a losu i fizjognomji. O wielko­
ściach jako ludziach będę mówił za lat 
dwadzieścia. na razie ograniczam się 
do tuku anegdot.

Opowiada Ambrozi spotkanie w Kis 
smgen z  Gustawem Stresemannem, 
który sam ofiarował mu się na mode­
la, — Jak panu może wiadomo — mó 
w ił Stresemann. pokazując białą szklan 
kę mleka — jestem chory. Niech pan 
nikomu nie powie — czy wypije pan 
ze mna kufelek?

W nieprzejrzystej szklance z mlecz­
nego szkła znajdowało się piwo.

Artysta-psy cholog zanotował trzy ­
dzieści cztery rozmowy, jakie prowa­
dził z Clemenceau by ł on skąpy w  
słowa, zamknięty w  sobie jik  filozof, 
a gotów do skoku jak tygrys. Gdy 
miał swój zly dzień, siedział nierucho­
mo i wyglądał tak Dalaj Lama z  obwi 
słyrn Wąsem i mrugającemu maiemi o- 
czvma, gdyż jego tw arz miała w so­
bie coś malajskiego. Żył wewnątrz 
siebie, ak ludzie renesansu.

Pewnego razu Ambrozi zastał go j 
przy garmasity.ee. którą uprawiał o?i>

dżinie 8 rano przy pomocy nauczycie 
la, słuchając go jak dziecKO. — Czy 
pan się chętnie gimnastykuje? — za­
pytał rzeźbiarz. — Bardzo. — Przy 
ośmdziiesięciu latacn z tatrą chciwo­
ścią i prawie godzinę, to mi imponuje! 
— zawołał Ambrozi. — Idź pan do dia 
bła! Mógł pan powiedzieć: „Clemen­
ceau. pan jest dzieckiem, dożyje pan 
stu pięćdziesięciu lat!" Toby mi zaim­
ponowało — odparł „stary tygrys".

Przypomniałem mu — opcwiada 
rzeźbiarz — że wczoraj w  nocy do go 
dżiny 2.40 pisał. Odparł na to .';,T rze ­
ba pisać, kiedy się ma myśli. Myśl 
wynalazła zegar. Ale jak wiele myśli 
się traci, gdy się życie reguluje według 
zegarka! Ja zatrzym uję moje myśli, a 
inni Francuzi żyją według zegara". 
Rzeźbiarz przyznał, że najlepsze my­
śli przychodzą w nocy. — Dobrze po­
wiedziane! — zawołał Clemenceau.— 
Całe życie Brianda jest dziełem dnia 
bez tych przenikających idei, które o- 
świetlają nasze noce blaskiem m ete­
oru.

Ambrozi modelował także Mussolii 
niego i przepowiedział mu w  r. 1924 
że w  dziesięciu latach zawładnie poło 
w ą Europy. — Czekajmy jeszcze do r. 
1934 — powiedział wkońcu rzeźbiarz 
do dziennikatza — czy miałem słu­
szność...

Kronika śniaiyfoka.
Odbudowa rzym.-kaf, kościoły para­

fialnego, która mimo piekącej koniecz­
ności od kilkunastu lat stała na m ar­
twym punkcie została wreszcie roz­
poczętą, a co ważniejsze, jest uzasa­
dniona nadzieja, że> zostanie doprowa­
dzoną do skutku. Inicjatywę do wzmo­
żonej akcji odbudowy dał i kierowni­
ctwa jej ob.iął p. starosta Wieser, s ta ­
jąc na czele stworzonego przez siebie 
komitetu odbudowy. Społeczeńslwo 
chętnie poszło za głosem p starosty, 
okazując potrzebną ofiarność. Urzędni­
cy opodatkowali się dobrowolnie, go­
dząc się na potrącanie datków z ich 
poborów miesięcznych. Dla celów od­
budowy p. starosta postawił do dys­
pozycji inżyniera i personal tecnniczny 
Pot* iatowego Zarządu Drogowego, a 
p. burmistrz Niemczewski architekta 
budown czego miejsk:ego. Pm ce budo­
wlane idą w szybkim tempie dozoro­
wane osobiście przez p. starostę, który 
jest częstym gościem na rusztow a­
niach budowy, toteż doprowadzenie 
świątyni do właściwego stanu i w y­
glądu będzie wielka iego zasługą

Powiatowa bursa im. Adama Mic­
kiewicza przeniesioną została do nowo 
odrestaurowanego budynku, ofiarowa­
nego na ten cel w drodze zam'any . 
przez magistrat. Społeczeństwo zw ąt­
piło już w przeprowadzenie tego planu 
na najbliższy rok szkolny, gdyż pre„- 
zes komitetu bursy p. Cichocki, dyre­
ktor tutejszego gimnazjum wskutek o- 
sobistych nieporozumień sprawę prze­
wlekał. Nieporozumienia te  doprow a- 
dziły z jednej strony do rezygnacji p. 
Cichockiego z godności prezesa komi­
tetu, z  drugiej jednak strony przy po- 
paroiu starosty p. W iesera i burmi­
strza p, Niemczewskiego, oraz przy za 
uobiegliwości wiceprezesa komitetu ks. 
Borowego, doprowadziły również do 
szybkiego uskutecznienia remontu i u- 
rządzenia wnętrza budynku tak, że 
dziś wychowankowie bursy mają już 
stałe i należyte pomieszczeń.e. Prefek­
tem bursy jest p. profesor Majer, ener­
giczny i w ytraw ny pedagog. Spodzie­
wam y 5 ie, ze osobiste anse p. dvr. 
Cichockiego nie będą miały szkodliwe­
go wpływu dla samej instytucji i iei 
wychowanków.

Ponowne walne zgromadzenie „So­
koła" odbędzie się dnia 15 bm. Poprze 
dnie walne zgromadzenie z dnia 6-go 
czerw ca Dr. zostało zarówno przez 
władzę admimstracyjmą, jak i przez 
władze związkową unieważnione wraz 
z wszystkiemi powzietemi uchwalam: 
i wyborami na niem przeprow&azone- 
mi. Przyczyną nieważności było nie­
formalne zwołanie i cały sze ic j uchy­

b ień  przeciw statutowi, mającycn na 
celu odd tnie prezydium Sokoła w, ręce 
endecjA
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Inflacyjne p o m ysły Niemiec.
W szeregu państw mówj się obecnie

0 inflacji. Jej zwolennicy ogłaszają ja 
za panaceum na wszystkie dolegliwo­
ści gospodarcze i finansowe, zrodzone 
przez kryzys światowy. Frzeciwnicy 
upatrują w niej nowe źródło rozprzę­
żenia gospodarstwa, które Po chwilo- 
wem podźwignieciu się pod wpływem 
®wego bodźca sztucznego, znajdzie się 
w -ooliczu jeszcze większego braku ró­
wnowagi pomiędzy produkcją a  kon- 
sumeją.

„Inflacjoniści“ dnia dzisiejszego da­
lecy są od głoszenia zbawienia świata 
droga nieumiarkowanego pomnażania. 
F letów  bankowych. Inflacja moneta-na 
ze wszysfkiemi swemi skutkami zbyt 
świeżo fkwj w pamięć; ludzkiej. To, 
co ma dziś stanowić ratunek dla giną­
cego świata gospodarczego — to infla­
cji kredytowa. Taka właśnie forma in­
flacji leży u podstawy amerykańskiej 
akcji „redeflacyjnej“, taka też IjeSf b ra ­
na pod uwagę, kiedy się mówi o  nie­
mieckiej inicjatywie walki z m araz­
mem przemysłowym i bezrobociem. 
Ale w gruncie rzeczy cel, do którego 
zmierzają różne formy inflacji, jest 
identyczny: podniesienie istmejącego 
zasobu sredków płatniczych do w yso­
kości przekraczającej normalny stosu­
nek do rzeczywistych kapitałów na­
gromadzonych w kraju. Dążenie każ­
dego „mflacjonisty** — to stan rzeczy, 
■do jak:ego wzdycha sir Henry Dcter-
1 ng z „Royal Dutsch“ : „Więcej" k re­
dytów więcej biletów, żetonów, licz- 
manów — czegokolwiek, hvle bv} ruch, 
obrót, cyrkulacji*.

Pogląd taki odbija dość wiernie pra­
gnienia. wielu ekonom.stów. kupców i' 
przemysłowców różnych krajów Eu­
ropy. Przedew szystkiem  — przemy­
słowców. Uważają oni. że trzeba pod­
nieść konsumeję. dążyć ao  zw yżk; cen 
i walczyć z restrykciami krodytowe- 
mi, które sprowadzają ruinę pi zedsię- 
blorstw i mnożą szeregi bezrobotnych. 
Przeciwnie, finansiści mają przede- 
wszystkiem na względzie nadproduk­
cję i starają • się jej przeciwdziałać 
przez stosowanie ogramczcń kredyto­
wych w stosunku do gałęzi w ytw ór­
czości, uznanych za nadmierne.

Przcciwstawność tych dwóch punk­
tów widzema jest obecnie szczególnie 
żywa w Niemczech. I ierw szy punkt 
widzenia został najradykalniej rozwi­
nięty w programie gospodarczym na­
rodowych socjalistów. Państw o winno 
w ykorzystać swój monopol monetar­
ny. kładąc rękę na instytucjach emi­
syjnych i finansując wielkie roboty pu­
bliczne przy pomocy nieoprocentowa- 
nych bonów. Trw ałość systemu, umo­
żliwiającego taką politykę finansową 
ma za warunek realizowanie go w  ra ­
mach gospodarstwa zamkniętego, któ­
re ze swoja*! strony nie daje pogodzić 
się z walutą opartą na złocie i wymie­
nialną na dewizy zagraniczne. Dlategę 
narodowi socjaliści staw iają jako po­
stulat. porzucenie marki złotej i zastą- 
P.enie jej przez pieniądz, służący w y­
łącznie do użytku wewnętrznego. In­
strumentem wym iany handlowej z za­
granicą byłyby wyłącznie dewizy.

Diametralnie przeciwny punkt wi­
dzenia został świeżo sformułowany 
przez prezydenta Banku Rzeszy dr.
I.wthera w  znanej mowie dortmundz- 
kiej. Zostały w niej poddane surowei 
krytyce tendencję mflacjonistyczne „no 
wych Niemiec**. Wszelkie projekty 
zwalczania kryzysu środkami monctar 
nemi. wszelkie dążenia do porzucenia 
parytetu złota czy tworzenia monety 
v. ewnetrznej, wszelki zamysł o inflacji 
..jawniej, zamaskowanej, czy kontrolo- 
wanej“ uznany został za „nonsens eko 
nomiczny**, grożący krajowi nicobli- 
czalnemi następstwami.

Program  gospodarczo -  finansow y, 
sfonm'iłowanyw w. mejwie w., JYLonasW-

rze przez kanclerza Rzeszy jest nieja­
ko próbą „uzgodnienia1* tych dwóch 
stanowisk z Konieczną dla zrodzonych 
z takiej dążności kompromisowoscią, 
połowicznością i niekonsekwencją. Jest 
w 'ęc w niej pokton, złożony klasycz­
nym tezom Luthera, jest potępienie
środków, które mogłyby w ystaw ić na 
szwank całość waluty i jej związek z 
podstawą kruszcową. Ale konkretne
projeKty, mające przez wyciężyć kry­
zys i bezrobocie pozostają w  jaskra­
wej sprzeczności z temi tezami. Nic 
dziwnego: zapożyczone zostały z pro­
gramu narodowo - socjalistycznego, w 
którym jednak wiążą się logicznie w 
system, jawnie ogłaszający inflację, ja­
ko podstawę wszelkich poczynań,
zmierzających do uzdrowienia gospo­
darczego kraju.

Zamysł inflacyjny u Papena w ystę­
puje w postaci — jakby ją określił dr. 
Luther — „zamaskowanej**. Tein nie­
mniej bez trudu w ykryć się on daje 
przy najpowierzchowniejszej nawet a-

nalizie. W jaki bowiem sposób mają 
być stworzone kapitały, które rząd 
przeznacza na pomoc dla przem ysłu? 
Nie inaczej, jak „za pośrednictwem 
Banku Rz.eszy“, tj. drogą dyskonta czy 
lombardu w instytucji emisyjnej owych 
bonów i kwitów podatkowych, jakiemi 
mają być obdarzeni przedsiębiorcy, an­
gażujący nowych robotników czy po­
datnicy, uiszczający swe zobowiązania 
fiskalne. Rząd chce w ren sposób stwo 
rzyć nowy materiał dyskontowy dla 
Banku Rzeszy; jest to typowa działal­
ność,' zmierzająca do puwiększenia 
istniejącego zasobu środków płatni­
czych i kredytów, bez równoczesnego 
powiększenia podstawy kruszcowej. 
Działalność więc par excellence mfla- 
cyjna, która — w pierwszej swej fazie 
zapewne umiarkowana — w miarę 
zwiększania swej intensywności bę­
dzie musiała się odbić na mocno już 
dziś oslabionci walucie niemieckiej.

J: W„

Ożywienie v; ..-ansach.
Miesiąc lipiec przyniósł znaczniejszą 

poprawę sytuacji bankowej. W kłady a 
vista osiągnęły pierwszy raz od dłu­
giego czasu znaczniejszy wzrost, a ró­
wnocześnie zahamowany został zupeł­
nie odpływ wkładów terminowych. Je-' 
szcze silniej w zrosły lokaty w  sier­
pniu. Zwłaszcza wielkie instytucje oan 
kowe zanotowały wzmożony dopływ 
wkładów terminuwycli i heztermino- 
wycli.

W  związku z 'tem  banki mogły roz­
winąć szczególnie w sierpniu większą 
działalność kredytow ą. Również dz.aly 
papierów wartościowych w ykazyw ały 
w końcu ub. miesiąca i- w e wrześniu 
wskutek ożywienia, na _ giełdzie., w ię­
kszy ruch.

Płynność banków osiągnęła dalszą 
poprawę. Mobil'zacja środków w łas­
nych oraz w zrost lokat pozwoliły in­
stytucjom pieniężnym na korzystatre 
w mniejszym stopniu z redyskonta w 
Banku Polskim

Stan główniejszych pozycyj bilanso-

• wych. 55 banków akcyjnych i 5 naj­
większych domów' bankowych przed­
stawiał się na dzień 31 lipca br we­
dług danych GUS. w milionach zło­
tych następująco (w nawiasach cyfry 
z 30 czerwca br.): Aktywa: kasa i su­
my do dyspozycji 39,2 (34,7), waluty 
zagraniczne 13.7 (14,0), papiery w ar­
tościowe, udziały i akcje 92,4 (89,9), 
bank; zagraniczne loro 11,7 (11,3). no- 
Stro 56,4 (49,2), dyskonto weksli 505,9 
(515,5). w' tern weksle protestowane 
58,3 (56;9), otwarty k icdyt zabezpie­
czony 390,2 (410.5), niezabezpieczony 
194,4.(186,1), pożyczki,term inow e 55,6
(55.7), długoterrmnowe pożyczki hipo­
teczne 156,3 (156,4), nieruchomości 
8?L*5 (122,5). stan bierny; kaphał za­
kładowy. i rezerw y 311,5 (312,4), w kła­
dy terminowe 232,3 (232,8), w kłady a 
vistt 230,8 (222.5), rachunki bieżące 
180,8 (177;6), redyskonto weksli 232.4
(249.7), zastaw  walorów 20,1 (19,3), 
banki zagraniczne loro 49.5 (5u,8). no- 
si.ro. 190,4 (198,3).

Spadek kosztów utrzymania
w; W a rs za w ie .

Ogólny wskaźnik kosztów utrzym a­
nia w W arszawie w sierpniu br., bio­
rąc za podstawę r. 1927 =  1U0. wy­
nosił 77 2 wobec 78,4 w lipcu br„ ob­
niżył się. więc o 1,5 prc. W skaźnik ży : 
wności spad! z 63,1 na 61,7, czyli o 
2,2 prc., opalu i światła ze ’28,1 na

124,1, tj. o  3,1 prc., natomiast wskaźni­
ki innych grup utrzym ały się na nie­
zmienionym j>oziomie, a więc alkoholu 
i tytoniu ną 117.9, komornego na 170,1, 
odzieży i obuw.a 72.1. Wskaźniki po- 

. zostalych kosztów utrzymania obniży­
ły się ze 105,8 na 105,6, tj. o 0,2 prc.

Gie!da mięsna w Warszawie.
Tydzień ubiegły w obrotach na gieł­

dzie mięsnej, w porównaniu do okresu 
poprzedniego, zaznaczył sie dalszą z n f 
żka zarówno cen żywca, jak. i mięsa z 
wyjątkiem cielęciny. Zarówno cielęta 
w  stanie żywym, jak i cielęcina są w 
stałem zapotrzebowaniu. Zniżkę cen 
trzody zainteresowane sfery kupieckie 
tłumaczą tern, że rolnik zmuszony jest 
obecnie płacić koszta robocizny z o- 
kresu żniw i wskutek tego wyzbywa 
się większej ilości materiału rzeźnego,- 
mżby normalnie potrzebował. Objaw 
ten bynajmniej nie świadczy o  tern, że 
zniżka cen zwierząt rzeźnych i mięsa 
jest usprawiedliwiona. Jest to objaw 
w  tym okresie nienormalny, tem bar- 
dziej. że Doglowie zwłaszcza trzody 
jest ostatnio b. zdewastowane, a.poża­
rem producenci sporo „wyprzedaH trzo­

dy chlewnej w okresie wzmożonego 
eksportu bekonów, w związku ze straj 
kiem bekoniarni duńskich.

W tygodnhi bieżącym sprzedano: 
bydła 882. cieląt 544, trzody chlewnej 
2.923. Cyfry wykazują lekki wzrost 
obrotów w zakresie handlu trzodą chle 
wną.

Ceny żywca kształtow ały się jak na­
stępuje: woły młode tuczne 8U, mięsi­
ste 60—65. starsze tłuste 55--57, cielę­
ta odżywione 100—110, kresowe 80— 
85, świnie słoninowe od 150 kgl. w zw yż 

_ 120—125, od 130—150 <g. HO 115,
J mięsne od 110 kg. wzwyż 90—105.

Mięso, ubój warszaw ski: wołowina 
zady I. gat. 125—140, II. gat. 105- -120, 
cielęcina zady I. gaf. 190—200, cielęci­
na kresowa zady 140— 160, wieprzowi­
na m ięsna-140—150. dj chuda . 125—135.

Mięso przywozowe: wołowina zady I. 
gat 95—100, II. gat 75—90, bukaty 
70—80, cielęcina zady I. gat. 160—180,
II. gat. 140—150, baranina zady 110— 
130, całe barany 90—100, wieprzowina 

f mięsną 125—135.
Zaobserwowana zwyżka cen mięsa 

notowanych w dn. 31 sierpnia pocho­
dzi stąd. że mięso to kalkulowane by­
ło wg. ceny żywca z dn. 29 sierpnia. 
r<óżnica w notowaniach n.a bydło po­
chodziła stąd, że w notowaniu dn. 29 
sierpnia transakcje dotyczyły bydła 
doborowego, natomiast dn. 31 sierpnia 
notowania obejmowały ceny za bydło 
kresowe.

Z  G1E Ł B Y .
OIELDA PIENIĘŻNA.

Lwów, 7 września.
Dolar w  obrotach prywatnych zl. 8.89‘50.
Obroty giełdow e: 3 prc. pcż. budowlana 

40.u0, bazy  wschodnie 11.2?.
Naogół1 popyt dla papierów dywidendo­

wych zwiększony. Kursy wykazuję tendeu 
cję naogół zwyżkową, usposobienie żyw­
sze.

Z GIEŁDY WARSZAWSKIEJ.
(Telefonem od naszego korespondenta)

Dewizy (transakcje).
W arszawa, 7 września. (G.) Bclgja 

123.75, Londyn 31.05, 31.02. Nowy 
Jork 8.919, Nowy Jork kabel 8 924, 
P aryż  34.97 Szwajcarja 172.50, 
Gdańsk 173.70.

Obroty małe. Tendencja niejednoli­
ta. Banknoty dolarowe w obrotach po 
zag;ełdowych 8.91. W obrotach pry­
watnych rubel srebrny 1.45. Dewiza 
na Berlin w obrotach międzybanko­
wych 211.95. Marki niemieckie bank­
noty w  obrotach prywatnych 211.25—
211.50, Funt szterling banknoty 31.

Papiery procentowe.
3 proc. pożyczka budowlana 39.50, 

40, 7 proc. pożyczka stabilizacyjna
56.25, 57.50, 56.75 (w pic.), 4 proc. po­
życzka inwestycyjna 102. 4 nroc. 
państw pożyczka premj. doborowa 49,
49.25. 5 proc. pożyczka konwersyjna
40.50, 41.50. 6 proc. pożyczka dolaro­
wa 55.50, 56.50. 57. 7 proc. listy zasta­
wne B. G. K. 83.25, 7 proc. listy Banku 
Rolnego- 83.25, 7 proc. listy zastawne 
ziemskie dolarowe 53.75 (w prc.), 5 
proc. listy zastawne m. W arszawy 
50. 4 i pól proc. listy zastaw ne ziem­
skie 40, 40.25. 8 proc. listy zastaw ne 
m. W arszawy 61.75. 62. Bank Polski
100.50, 99 50. 100. W arsz. Tow. F a­
bryk Cukru 24.50. 26. 25.50, Wegiel 
24, 23.75, Lilpop 16.50, 17. Starachowi­
ce 11.50. 12.75, Haberbusch i Schiele 
60. 59.50.

Tendencja mocniejsza dla pożyczek 
państwowych, listów zastawnych f 
akcyi.

G1FLDA ZROŻOWA.
Lwów, 7 września.

Na Giełdzie transakcje w życie oraz 
grochu zielonym. Żyto zwyżkuje lekko w 
cenie, w innych artykułach ceny utrzymu­
ją sie na dotychczasowym nozi-omie. Ten­
dencja utrzymana, usoosobienie spokoinc.

Ciche armaty.
Jak donosi dziennik „Mattino** z Ne 

apolu, dwaj w łoscy oficerowie arty 
lerji, De Luce i Guerra, dokonali wy 
nalazku, który sprowadzić może prze­
wrót w  sposobie technicznych dzialai 
wojennych, jeżeli uda się go zastoso 
wać w praktyce. W ynaleźli oni apa­
rat, zagłuszający huk w ystrzału ar­
matniego oraz niwelujący dym ar­
matni. Wykonano już próby tego w y­
nalazku w pobliżu Neapolu, strzelając 
z  75 centymentrowych dział polo- 
wych. P rzy  w ystrzale powstawał tyl­
ko maleńki biały obłoczek dymu i od­
głos O. sik» ude-rzpać, miota.
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6 a 21. 2C68

SPkZEOAM
dom z ogrodem. Warunki. Cena przvstęmia. 
urodeeKi, KraszewsKiego 2, Zniesienie ~  
Lwów, 2442

Na prze. me szy w ę g i e l  górno- 
i l ą s A t  „ G I E E t K t  . —  Najlepszy 
K u k s  hutniczy „ G O  r T H f l R D “ 
d o s ta rc z a  n s  t j n e  jedynie firma:

G M  F t k M N M
M L  LWOtttlE 

UL. LEONA SAPIEHY 49. 1EL. 7-48.
2390

.> b S Z K A N I A

POKÓj
i  calkowitem utrz. maniem dla pań stu­
dentek, nie drogo. Ul Paulinów 12 a I p. 
drzwi 11 (obok KHniki). 2436

L NAUKA i  WYCHOWANIE

U T E  CLfcTNlE GIM&ATJUlS 
vVI-tZO. HE DLA BORuSŁYCH 

typ j  Humanistyczne jo  
i matematyczno -  przyrodniczego

L w ów , u lica  W a ło w a  I. 10 .
N au«a od 18— z ł ■/,

244U Ceny n a j n i ż s z e .  
Informacje codziennie od 18— 20.

PRZEDSZKOLE (fR uE B LÓ W K A )
otwarte zes.anie przy Zakładzie nauko- 

. yin im, H. Jnrdana, ul. św. Mikołaja 16. 
Tel. 14—36. Opłata 10 zł. miesięcznie. 2437

P4SZUKUJE LEKCJI
ukończony maturzysta seminarjalny — no 
bardzo niskich cenach — lub wyjechałby 
dawać lekcje. — Wiadomość: Sykstuska 31. 
Karmazyn. 2443

OSOBA INTELIGENTNA
zna się dobrze na gospodarstw.e wiejskim  
i kucnni z  dobremi poleceniami Szeptycka 
Nr i, n. 7. il. , 24:0

POSZUKUJĘ POSŁUGI
posiadam le .sze  świadectwa. Negrej, S trze- 
lecka 1, Lewandówka. 2422

POMOC LEKARSKA

Dr. med. M Y O R  J t M G ^ S K i
D E N TY S TA  > STOM ATOLO G 

P O W R Ó C I Ł  I O R j Y.*UJE 9 - 1  i 3 - 5  
ULICA HETM AŃSKA L. 19 2441

R O Ż N L

DZ 1 —  CZWARTEK
orzy bufecie: Wątróbka am Nelson, gularz 
wieprzowy, flaczki, cynaderki na winie, 
b.gos, kiełbasa sm ażona, porcja tylKo tu  
gr. Kiełbasa gorąca i parówki porcja tylko 
50 gr. Restauracja „Kafka-Szkofron11, Lwów, 
Kopernika 3. 2367

ZSROBFK P 0 P 0CZHY
Generalna Reprezentacja poważnej 
fabryki austnac.\iei, p o s z u k u i e  
w wszystkich miejscowościach bez 
ograniczenia, na okres p ó ł r o c z n y
P A N Ó W  I P A Ń
ooeznanych z pracami biurow em 1.

Ki ótkie oferty z podaniem zawodu 
i wieku, oraz z znaczkiem na odpo- 
w edź skierować do Wytw. Chem. 
Verbum, Poznań, Rybaki 7 - 8 .  2161

D i& rźawca SkłccJnky ZwirzK u  
S tr z e le c k ie g o  L w o w - M i a s t o

Księgarnia nakładowa

h. w i 'e s 1 n b :e r g a
Zyblikiewicza 33

poleca w szelkie drugi w arkuszach i księ­
gach dla szkól, biur, urząaów i wolnych 
zaw odów  Cenniki na żądan:e. Na żądanie 
telefoniczne lub pisemne wysyłam zastępców  

Nr. telefonu 86-02 23^4.

i#|
L n J  PREIEnwATW/YP
trwały, ptwne i bezkonkurencyjne.

2-59

H u r t .  F U T R A  P O T A N I A Ł Y  D e  t a i ł  

Firma S. FISCH, LWoW, HELMAŃ^KA 24. Tei. 13-
poleca na sezon bieżący pierwrszc rzędne F U TR A  

2439 |g|BSiS I SKORKI F U TR ZA N E po nader s k i c h  cenach. $

O  to wyciąg z cennika: Futra krymskie ze  skórek całych od zi. 1.590. Futra irebakow e  
ze skórek francuskich od zł. 450. Futra p.żm owce od zł. 605 L is y  srebrne od zł. 3u0. 

.—— ............   Futra męskie od zł. 250 i t. d. ------, -------------

P R Z E T A R G .
O k ręg o w y  Urząd; B u d o w n ictw a  Nr. VI. w e  u w o w  e, o g ło s z k  

p rzeta rg  n ie o g ra n iczo n y  na w y k o n a n ie  s t e l a r z y  d r e w n i a n f e h  
w  m a g a z y n ie  22 p. u ła n ó w  w  b rod ach , K tóry c d b ę d z ie  s ię  w  dniu  
2u w r z e śn ia  b. r., g o d z in a  9 -ta .

Bliższych informacji ud/iela  Okręgowy Urz?id Budów, we Lwowie, ul. Wałowa 16/111, p. 
gdzie też można przejrzeć plany i warunki ogólne, oraz otrzymać przedm ar ofertowy]
2448 Kierownik Okręg. Urzędu Bud, Nr. VI.

L udw ig Karo!, kpt.

Lw owski Urząd Wojewódzkie L: AC. 5/296/32

. i i

O G ŁO SZEN IE.
GRZEGORZ BALAS, syn Piotra i Marjanny z domu Mik!tów, urodzony 

w Gnńczycach dma 7 Ii. 1901 roku, wnióst nrośbę o zezwolenie na zmi-nę 
nazwiska rodowego B4LAS na nazW'Sko 1G&IŃ5KL

Urząd Woiewódzki we Lwowie podaje powyższą prośbę do powszechne 
wiadomości z naumiemeniem, że w myśl art. 4 ustawy z dnia 24 X. 1919 r. 
Liz. U. Rz. P. Nr. 88 poz. 478 wolno z ważnych powodów zgłosić przeć.w i ej 
uwzględnieniu sprzeciw do Urzędu Wojewódzkiego we Lwowie w cią^u dni 
90 od dnia ogłoszenia w „Monitorze Polskim", które równocześnie zarządza się

We Lwowie, dnia 31 sieipnia 1932 r.
Za Wojewodę: KrecftOWtecki w. r.

2445 Radca Wojewódzki.

Enserujcie w .Iło w ie  Polsklem.
Odpowiedzialny redaktor: Juljan 3ernadiuk- 7- drukarni ..Słowa Polskiego”, Lwów ul. Zimorowicza 15.


